weędakojią ,Mo%cl,_138-58, 103,28, 
A aminifftacjg Magoląg" 4 eron 182-48 
Redakt aihh SEa SŁ WPÓR przyjmują od 
goiziny 1 d0"2 Po południu 
WARUNKI PRENUMERATY! 
FRENNENNATA miejscowa z _odbierm. 
niem BUumerów w Mamau Echa" 
38. ME: Oinon dGnów KO) gr 
gdi ais Poeżycznia 1087 F, yfadtnierata 
zafiejscówa "z przęsylia OPAStOWA Gy. 
nosi 2 zł, 50 gr. mfeS. lub 7 zł. Ewart. 
(przy zapłacie zgóry) 
Frenumerata zagraniczną 4 zł. 50 gr 
Artykuły nadesłane bez oznaczenia ho 
norarjum uważane są za bezpłatne 
Rękopisów zarówno użytych jak 1 od 
rzuconych redakcja nie zwraca, 


4ok VIII. Nr. 279 


cd 


CENY OGŁOSZEŃ. 


przed tekstem t J. l.sza strona 4U gi 
«a w. m-n I łam, strotia 5 iain, w tekści 
16 gr. nekrologi 25 gr., zwyczajne i5 g! 
strona 10 tarnów, drobne 12 gr, za wy 
raz, dia poszukujących pracy lu gt: 
uajmniejsze ogłoszenie 1,20 gr., dł: 
bezrobot 1 zł. Ogłoszenia dwukolorow: 
o 60 proc, drożej; ogłoszenia zagranicz 
me i trójkolorowe o 1(X proc, drożej 
7a termin druku i treść ogłószet 
administracja nie odpowiada. P. K. O 
Nr. 68009. 


Łódź, niedziela 9 października 1932 r. czzzzmanzzewanosw wawrzyn 


Nowy ambasador Sowietów 


100 miljonów patrzy na Wschód... 


Nieunikniona wojna Chin z Japonią. 


Ucieczka Dalaj Lamy. 


w Londynie, 


LONDYN, 9.10 (tel. wł.) - Nadchodzą 
wiadomości z Chin o powszechaym popło 
chu, jaki zapanował na wieść o zbrojeniach 
Japonji. $ 

Panuje powszechne przekonnnĵe, że Chi 
ny stoją w przededniu wojny z Japonją. 

Według wiadomości „Timesa** z Tokjo 
japońskie ministerstwh wojny 1 marynarki 


Miljony na zbrojenia. 


W Londynie krążą też pogłoski że sta- 
tystyki japońskie podają o wiele niższy 
staa liczebny ludności, aniżeli rzeczywisty. 
Miunowicie dotychczas panowało powszech 
ne przekonanie, że ludność ]aponji liczy 70 


miljonów, tymczasem w rzeczywistości licz 
ba jej przzkracza 100 miljonów. Tak olbrzy 
mie przeludnienie Japonji zmusza rząd pod 
grozą kataklizmu do bezwzględnego zdoby 
cia terenów ekspunsji na wschodzie. 


Dalui Lama „ucieleśniony Budda“ uciekł z 
Tybetu z powodu walk wewnętrznych, jakie 


opracowują plany według których w przy 
szłym roku budżetowym wydatki na armię 
i flotę urosną do niebywułych rozmiiarów. 
Każde z tych ministeriśw ma zażądać 
fantastycznej sumy. 560 miljonów jen. O 
becnie ministerstwo wojny rozporządza bud 
żetem 189 miljonów jen, a ministerstwo 
marynarki 211 milionami jen. (Jena = 2 


Obniżenie poborów urzędniczych we Francji. 


Pensje mniejsze nie będą naruszone. 
PARYŻ, 9. 10. (tel. wł.). Dzienni: | bliższych, oraz z pożyczki konsolidacyj- 


| kì na naczelnych miejscach zamieszczają | nej. 


sprawozdanie z wczorajsz. posiedzenia W ten sposób deficyt budżetowy fran 
rady gabinetowej, ktera pod przewodníc- | cuski, wynoszący wedle informacyj ze 
twem premjera Fłerriota uchwaliła szereg | źródeł rządowych ok. 9 miliardów fran- 
radykalnych posunięć w celu zrównowa- | ków, byłby załatany. Zaznaczyć należy, 


wybuchły w tym egzotycznym kraju. zł. 12 gr. Przyp. Red.). 


Aresztowanie b. asesora sądowego. 


w Łodzi. 


ŁÓDŹ, 9,10 W dniu wczorajszym władze 
prokuratorskie w Łodzi aresztowały byłego 
asesora sadu grodzkiego Wł. K. Aresztowa 
nie nastąpiło na polecenie prokuratora są 


440 skrzyń ze srebrnemi 2-złożówkami 


odwieziono do królewskiej mennicy angielskiej. 
GDYNIA, 9,10. (od wł. kor.) Odpłyngł s Przed kilku 


du upelacyjnego w Warszawie. Ze względu 
na toczące się śledztwo powody aresztowa 
nia zostały utrzymane w tajemnicy. 


| 


dniami przyszedł przez 


żenia budżetu. 

Podczas obrad, trwających przeszło 
3 godziny, rada minisirów uchwaliła od- 
ciążyć budżet przez stworzenie urzędni- 
czej kasy emerytalnej, co przyniesie mi- 
ljard osiemset miljonów franków 

oszczędności. 

Pozatem zdecydowano zaoszczędzić 
3 miliardy iran. przez obniżenie pobo- 
rów urzędniczych od 5 do 10 procent. 
Normy redukcji płac urzędniczych będą 
następujące: pensje, mniejsze niż 9.000 
fr. rocznie 

nie będą naruszone wcale. 


| Pensje od 9.500 fr. do 25.000 fr. będą 


| ehowskiego, 


że wedlug agencji Havasa francuski defi- | Iwan Michajłowicz Majski dotychczasowy 


cyt budżetowy wyniesie 
12 miljardów franków. 


poseł sowiecki w Helsingforsie, został miano 
wany ambasadorem w Londynie 


Konfitury przyczyną tragedji miłosnej 


Rozpaczliwy czyn przyjaciółki inżyniera. 


LWÓW, 8,10 W godzinach przedpołu 
dniowych w domach ZUPU przy ul. Mała 
w mieszkaniu zajmowanem 
przez inż. Antoniego Rtusza, kierownika ko 
pałai soli w Kałuszu, ujawniono 

ponurą tragedję miłosną, 
któru rozegrała się zapewne jeszcze przed 


poriu gdyńskiego z ludunkiem 440 skrzyń 
po 5,000 sztuk polskich 2 złotówek, przed 
stawiających wartość kruszczową ok. 1 i pół 
milf. złotych polski statek, który srebro to 
odwozi do królewskiej mennicy angielskiej 
gdzie przetopione zostaną nu nowe monety 
10 złotowe i jako takie powrócą do Polski, 
już nie przez Gdynię, lecz przez Gdańsk. 


Pięć 


Gdańsk pierwszy transport tych nowych | 
dziesięciozłotówek a jeszcze zumówionych | 
jest kilka transportów. 

Transportom tym towarzyszą do Gdyni 
i Gdańsku żandarmi, Z ostatnim transpor | 


tem wyjeżdża jeden z radców Ministerstwa | ków rzad 


Skturbu. 


postulatów rolniczych. 


Obrady przedstawicieli 17 zrzeszeń. 


WARSZAWA, 9.10 — Wczoraj odby- 
ły się w Warszawie obrady zjazdu przed 
stawicieli wszystkich czołowych związ- 
ków rolniczych, zwołanego przez CTO i 
KR celem ustalenia programu walki z 

ysem w rolnictwie. W obradach 
wzięły udział 

delegacje 17 zrzeszeń, 

należących do Centralnego Towarzystwa 
praz przedstawiciele związków i organiza 
cyj rolniczych, Związku Ziemian, Unii 
Związków Spółdzielczych, Spółdzielni Rol 
niczych, Związku Spożywców itd. W toku 


obrad wysuniętych zostało 5 postulatów: 


py procentowej bankowej oraz od poży- 
czek prywatnych, zastosowanie taryf prze 
wozowych, do obecnych możliwości gos- 
podarczych, obniżenie 
opłat samorządowych 

od przywozu produktów rolnych i refor 
ma ubezpieczeń społecznych. Na zjeździe 
wybrano komitet, który stanie na czele 
organizowanego obecnie propagandowego 
tygodnia rolniczego. 


obniżenie cen kartelowych, obniżenie sto- | 


W niedzielę, do 10-tej rano... 


Przed zm'aną przepisów o godzinach handlu, 


WARSZAWA, 9.10 Na ostatniem po 
siedzeniu Rady Ministrów rozważana 
była między innemi zmiana obowiazu- 
jących przepisów o godzinach handlu. 
Projektowana ustawa ma na celu zła- 
godzenie istniejących przepisów, mię- 
dzy innemi mowa jest o zezwoleniu na 


py spożywcze, mleczarnie, kwiaciarnie 
i tp. 
Dalej przewiduje ustawa 


została jeszcze rozstrzygnięta: spodzie- 
wać się jednak należy jej załatwienia w 


otwieranie niektórych sklepów, jak skle | najbliższej przyszłości. 


|sje ponad 25.00. fr. rocznie zredukuje się 


w niedzielę do godziny 10 rano.| ystatniem posiedzeniu Rady 


A ; złagodzenie | projekt rozporządzenia w sprawie obni- 
kar za przekroczenie przepisów o godzi 


nach handlu. Sprawa ta ostatecznie niej nakłada na gminy miejskie, liczące po- 


2 dniami. 
Z inż. Rauszem mieszkała jego przyja 
ciółka 25 letnin Anna Kabczyńska. Jeszcze 
o Ea atve PERE Ei w niedzielę rano posługaczka Lila Ihsota 
i . LA PRO. 4 „mibardów franz! nadammwie pukała do drevi Rausza i nikt 
s spodziewa się pokryć z nowych; jej nie odpowiadał. To samo powtórzyło się 
podatków, które uchwali w dniach sail w następnych dniuch i dopiero wczoraj La 


Owa ośmiepiętrowe śpichrze w płomieniach. 


Straty wynoszą 20 milionów franków. 


PARYŻ, 9.10 (Tel. wt.) — Wczoraj! wany telegraficznie na pomoc. Przyczy* 
szej nocy szalał w Soissons pożar tak wiel ny pożaru dotychczas nie są wyjaśniene l 
ki, jakiego, oddawna nie pamiętane we zachodzi uzasadnione podejrzenie, że 
Francji. Z powodu olbrzymich rozmiarów <śpichrze padły ofiara 
ognia, który objął zbrodniczego podpalenia 

dwa ośmiopiętrowe śpichrze, Śp'chrze spłonęły doszczętnie wraż z 
oddziały straży ogniowej musiały zrezy-| zapasami, wynoszącemi przeszło 15 O0U 
pnować z ratunku i ograniczyć się jedynie centnarów metrycznych zboża. Spłonęły 
do ochrony budynków sąsiednich. |również wszystkie nowoczesne urzadze- 

W akcji przeciwpożarnej brały udział | nia, elewatory, windy taśmowe etc. Stra- 
wszystkie oddziały straży ogniowej w |ty wynoszą przeszło 20 miljonów fran- 
Soissons i okolicy oraz pułk saperów. wez | ków. 


Zniżka kosztów administracji komunalnej 


o 25 i 20 procent. 
WARSZAWA, 9.10 Uchwalony na| wyżej 5000 mieszkańców oraz'na związ 
Ministrów|ki rowiatowe obowiązek zniżki kosztów 
administracji ogólnej o 25 proc. 
W Warszawie i w gminach miejskich 
poniżej 5000 mieszkańców o 20 proc. 


Spis zwierząt gospodarskich 


wykazuje znaczne zmniejszenie się pogłowia. 


zenniejszone o 5 


proc., wszystkie zaś pen- 


żenia kosztów administracii komunalnej 


Pomnik ofiar sterowca „R 101“, 


Angielski ambasador w Furyżu Tyrell bie rze udział we wmurowaniu kamienia węgiel 


nego pomnika ofiar sterowca R. 101 który uległ katastrofie w pobliżu francuskiego 
„miagiu Beauvais przed 2 laty. Podczas tej katastrofy spłoneło żywcem 54 Anglików. 


WARSZAWA, 9.10 
prowizorycznych 
rząt gospodarskich wynika, że 


wie koni 

wynosi 3.930.000, 
to jest o 4.7 proc mniej niż w roku po- 
przednim. bydła rogatego 9 milionów 


Na podstawie 


pogło- 


'VAGROWICE, 910 Na p. Ja Roźniew 
skiego w dole przy drodze polnej, wio- 
dącej od szosy kcyńskiej do lasu znale- 
zione zwłoki samobójcy. Przybyła na 
miejsce wypadku policja rozpozn. w de 
nacie 23-letniego urzędnika Kasy Cho- 
rych w Wągrowcu 

Tadeusza Władysława Janowskiego 

Stwierdzono. że desperat targnął się 
na życie strzelając sobie w skroń. Zgon 
iastąpił natychmiast. 

Przyczyny tragicznego kroku Janow 
skiego nie są dotychczas znane. Uro- 
dził się on w Krakowie, a do Wągrowca 
został przeniesiony z Kasy Chorych w 
Chodzieży. 


ZREDUKOWANY WOŹNY. 


LWÓW. 9.10 Mieszkańców domu 
przy ul. Warszawskiej 11 na Lewandów 
ce zaalarreował huk wystrzału rewolwe 


danych spisu zwie-| trzody chlewnej 5.836.000 


444 tysięcy, to jest o 3.5 proc. mniej, 
czyli o 20 
proc. mniej, owiec 2.510.000 czyli o 3.5 
proc. mniej, Do tak znacznego zmniej- 
szenia się pogłowia przyczyni! się 
zmniejszony chów źrebiąt. cieląt tp. 


Trup urzędnika Kasy Chorych w polu. 


Desperacki czyn krakowianina. 


rowego, który rozległ się w mieszkaniu 
zredukowanego woźnego Miejskiej Ka- 
sy Chorych, Władysława Gutenia Za 
chwilę okazało. sie, że 27-letni Włady- 
sław Guteń strzałem rewolwerowym 
skierowanym w skroń 

pozbawił się życia. 

Próby ratunku okazały się bezsku- 
teczne. 

Guteń do niedawna jeszcze był zaję 
ty jako woźny w Kasie Chorych miasta 
Lwowa. Przed dwoma miesiącami zo- 
stał zredukowany i mimo energicznych 
starań nie mógł uzyskać nigdzie posady 
wskutek czego wraz z żoną stanął wa 
bec widma głodu. Ponieważ derat nie 
pozostawił żadnych listów wyjaśniają 
cych przyczyny .rozpaczliwego kroku, 
pajprawdopodobniej należy przyjąć, że 
do samobójstwa popchnęła go myśl o 
£rożacei mu nedzy, 


sota nabrawszy podejrzenia, przy pomocy 
sąsiadów otworzyła drzwi mieszkania Rau 
sza przemocą. Po wejściu do wnętrza, znale 
ziono przyjaciółkę Rtusza leżącą bez życia 
na tapczanie. W pokoju unosiła się woń ga 
zu świetlnego, przy pomocy którego Kab 
czyńska otruła się. 

Przeprowadzone dochodzenia wyktzały 
że Kabczyńskh przed 5 ciu miesiącami po 
znała inż. Rausza, w którym się zakochała 
i zamieszka z nim wspólnie, występując 
nazownątcz jaka jego żona; —Nie chege mu 
jedunk być ciężarem, starała się o posadę 
iw tym celu uczyła się pisania na maszy- 
nie. Przyczyna samobójstwa okazała się ie 
totnie niezwykła, 

Oto inż. Ransz przybywszy z Kałuszu 
do Lwowa piugnął włożyć wieczorem swe 
nowe ubranie. Kiedy jednak wyjął je z sza 
fy, zauważył, że było splamione konfitura 
Jak się okazało, Kubczyńska postawiła na 
szafie nieszczelnie zamknięty słój konfitur 
tak nieostrożnie, że nieco konfitur ściekło 
na ubraaie. Wypadek ten rozdrażnił nieby 
wale inż. Ruusza. Wszczął z przyjaciółką 
kłótnię, nu drugi dzień zaś wyjechał do Ka 
łusza bez pożegnania. 

Zrozpaczona Kabczyńska postanowiła o- 
debrać sobie życie i zamiar swój wykonała 
ztyraz po odejściu posługaczki. 

Na oknie pokoju znaleziono fotografię 
inż. Rausza, na której Kabczyńska prawdo 
podobnie przed śmiercią napisała: Kocham 
Cię najdroższy !. 

Dalsze dochodzenia w toku. 


Na dalsze 5 lat... 


Przedłużona ochrona drobnych 
dzierżawców rolaych. 
WARSZAWA, 9.10 — Na mocy roz- 
porządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej 
z dnia 12 września 19380 roku ochrona 
drobnych dzierżaw rolnych przedłużo- 
na została do dnia 1 paździemika 1982 r, 
Na wczorajszem posiedzeniu Rady Minis- 
trów uchwalono projekt rozporządzenia 
przedłużający ochronę drobnych dzier= 
żawców 
na dalsze 5 fat 
to jest do roku 1938, 


Referent 
spraw mniejszościowych w Lidze, 


Guani, delegat Urugwaju, został wybrany, 
referentem mniejszościowym Ligi Nara- 
dów. 


| 


"ki Komitet do Spraw Bezrobocia, licząc 


kal 


| W 


pe 


"A. ZE 


' ÉRÓDMIEJSKA 27, tel. 143-63 od 10 r. do 8 w. 


e 


Zmasakrowany trup mlodej kobiety 


na szosie pod Turkiem. 


TUREK. 9. 10. -W dniu wczoraj. | 
szym, w godzinach rannych na szosie ped! 
'Purkiem znaleziono zmasakrowane w o- 
kropny sposób 

zwłoki młodej kobiety. 
Przerrowzdzone oględziny lekarskie wy- 
kazały, że kobieta została przejec'ana 
azez autobus, który zmiażdżył jej do- 
słownie głowę i prawe ramię. Przy zwło-| 
kach nie znaleziono żadnych dokumentów 
mimo to jedaak nazwisko zabitej zdełano 


niebawem ustalić, Ofiarą tragicznego wy- 
padku okazała się* bezrobotna 19-letnia 
Agnieszka Nysz, zamieszkała w Kaliszu. 
Jak stwierdzono kaliszanka pieszo wybraà 
ła się do Turku gdzie zamierzała 
znaleźć sobie pracę. 

Zwłoki Nyszówny przewieziono 
kostnicy miejskiej. 

Dochodzenie policyjne zmierza do cd 
nalezienia autobusu, który spowodował 
wypadek. 


de 


9500 bezpłatnych obiadów dzienn'e... 


Naczeln'k Jagiello o dożywianiu bezrebořnvch. 


ŁÓDŹ, 9. 10. W związku z rozpo-| 
czynajacemi się chłodami zwróciliśmy się 
do naczelnika pracy i opieki społecznej 
Urzędu Wojewódzkiego p. Kazimierza 


- Jagiełły z prośba o poinformowanie nas, | 


jak przedstawia się obecnie akcja | 
dożywiania bezrobotnych. | 

— Akcja dożywiania bezrobotnych 
— mówi p. naczelnik Jagiełło — nieprze 
wanie trwa w dalszym ciagu. Wojewódz 


|| 
tie z obniżeniem temperatury. a w związ- 
ku z tem z koniecznością intensywnego 
dożywiania bezrobotnych— pragnie zwięk 
szyć jakość wydawanych obiadów. 


W wę 


ztn utnięctnoa 


Wczoraj. w dwudziestym szóstym dniu ciąg 
nienia 5-ej klasy 25-ej polskie loterji państwo- 
wej, wygrane padły na numery następujące: 

150.000 zł. na Nr. 65707. 

15,000 z7. na Nr. 78630, 

10.000 zł. na Nr. 35041 

po 5.000 zł. na N-rv 9550 46457 56289 65037 

po 3.009 zł. na N-rv £922 31406 236343 41073 
45603 55685 72801 74223 81905 119051 

po 2.000 zł. na N-rv 5226 55806 64914 72777 
76186 77203 81625 84753 96165 98509 112173 
112801 118748 120534 121671 122768 139394 
145417 153063 153740 156108 156829. 

po 1,600 zł. na N-rv 8828 9623 10232 11342 
11931 19650 21274 24141 40205 43185 44922 45296 
46543 50482 5214] 54497 54985 6514] 85412 85930 


87828. 88587 91607 97759 98343 103607 104465 , 

105979 106609 109950 110167 113023 1170214 

115395 126345 129520 129888 130051 137924 
56482 157432 


138748 142573 145460 150443 1 
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cletkich cierpień. Kazdy cierpiący otrzymuje 


PUHLMANN & C 


chorób oczu 


xe stałemi łóżkami 
DOKTORA 


DONCHINA 


lu. Piotrkowska Nr. 90, 
tel. 221-72, 
Przyjmuie się chorych wymagających 
przebywania w lecznicy (operacje ete 
także chorych przychodzących. 
9 — liod4— 71 pół. 
* DOKTÓR 
POWRÓCIŁ 
Piotrkowska 70, tel. 181 - 83, 
Choroby skórne, weneryczne | 


muczopłciowe: 
Leszenie promieninmi Koeniotna. Przyjmuje od 8, 0 —10 ras» 
l do 2 i pół i 6 do S i pól wiecz. W ulsdzicię 4 święta od 9» 
1,30 rano. Oddzielne Poczekalnia dla pań. 


BR, Ee $OKKENBERG 
Choraby skórne i weneryczne 
Zielona 8. 


powrócił 
Qolz. przyjęć od 12 do 1.20 1 od 4 do 6.30 po poł. 
LIL MEURS NL R OT AA ZOB BGA M NE ZOE CZE RZN 


DOKTÓR 


B«OTYSKI 
Radwańska 15. tel. 2323-22 
powrócił 


Choroby uszu. nosa i gardła 
Przyjmuje od 1-ej do 2 el po poł 


arire ninem 
DR. MED. 


R.CELBĄANR 
akuszer-ginaekolog 
przeprowadził się na 

Zawadzka 10. 
TELEFON 155-77 Przrimuje od 9—12 1 do 3—5 


po po! 


Dr. med. 


M. KOLUDPDZKI 


Choroby wewnętrzne 
przeprowadził się na 


ul. 11 Listopada 15, tel. 166-49. 


Przyjmuje od 9—10 i od 7—8 wiecz. | 
GPE GUE. KIRA r 25 JRR R TI O EER 


GABINETV 
Kosmetyki Lekarskiej 


Choroby skórne i włosów 
SZKOŁA KOSMETYCZNA 
zatwierdz. przez władze państwowe 


Dr. med. Lewinsonowej 


Chirurgja kosmetyczna. żylaki, odmrożenia. 
SEA NEAR TT E RA R AN BY ORKA 


$TARIS$ŁAW OLESZĄ 

akuszer — ginekolog | 

Zgierz ul. Marsz. Piłsudskiego 491 p. 
Przyjmuje od 12— 1 i od 6 — 7-ej. 


oroby płu 


gj| Choroby skórne, weneryczne i 


Obecnie Grodzki Komitet w Łodzi 
mówi dalej nacz. Jagiełło — wydaje 
dz'ennie około 800 obiadów dla bezrobot 
nych pracowników umysłowych i około 

9.000 obiadów dla roboin*ków. 

Obiady te kalkułują się: 


dla pracownika fizycznego. 
składa sie z pół litra zupy mięsnej i 400 
gramów chleba. Jak widać obiad 
gramów chleba. Jak widać obiady te są 
bardzo skromne i niewystarczniac ; dla- | 
tego należy w najbliższym czasie ich 

warlość odżywcza zwiększyć. 
z - - „ ` i 
Komitet wojewódzki do Spraw Bezrobo 
cia odwołuje się do społeczeństwa o wzmo 
żenie ofiarności — ce]=m podniesienia ja- 
kości dożywczej obiadów. 


| 
Í 
Í 
jj 


EII LE EZERA E IO TTE SS 
NA WYPŁATY. Na cząsie. Firanki odpaso | 
wane i na metry. Kapy, obrusy. Towary wel | 
miane na suknie, płaszcze i kostjamy "oraz | 
jedwabie. Townry nu ciepłe szlafroki, aksa | 
mity, flanele, barchany, Towary kamgar- 
nowe męskie. Pulowery damskie. Gotowe 
damskie płaszcze i męskie ubrania. Biały 
towar. Dumska i męska bielizna. Obuwie. | 
Pończochy. Urzędnikom i stałym klientom | 


Í 


bez wkładu na najdogodniejszych warun | 


kach i najtańszych cenach poleca Leon Ru. | TYCH ale ostrzeżen% nie skutkują. Spry 


baszkin, Kilińskiego 44. 


MEBLE sypialnie, brzozowa, róża dąb, stołowe| gdzie ukazał się „uedaktor z Warszawy*,— 
Edwtrd Jtaina-Janikowski. „Paa redaktor“ 
przybył do założyciela letniska. Groiniki 
i pod 


orzech. Garderoby, łóżka. kredensy, stoły, krze| 
sla sprzedaje tanio na raty, zamienia Słolarnia| 
K Galara Warszawska 16, tel. 231-80 


takową ma żądanie za darmo i bez npłaty porta, Należy 
cztókwę (ofrankowaną 35 gr.) è podaniem dąkładnego adresu da: E~ 


trasse 25-25a. ' 


BERLIH 870, Miggelr 


zai 


PE cy ZET A Łow > 
a s Dy BMG I ; 


pode ZAD: 


Dr. med. 


M RAU$SKOBE 


akuszerja i eboroby kobiece 


powrócił 
ZGIERSKA 15 Tel. 113-47 


Przyjmuje od 4 do 7 wicez. 


DR. MED. 


NIEWEAŻ$KI 


ui. Andrzeja 5. Tel. 159-40. 
moczopłciowe. 
Przyjmuje od 8 do 11 1 od 6 do 9 pp. W niedziele 
| święta od 9—1 pp. Dla pań oddzielna poczekalnta. 
Tu ae yo eaen M MMA 20 OM. AIM TAY A) O Y ZA NR PO AD 


DOKTÓR 


He WOŁĘOWYSKI 


Cegielniana Nr. 4, telefon ?16-90, 
Specłalista chorób skórnych, 
wenerycznyek i moczopiciowych, 


Leczerło lampą kwarcową. 
f'rzyjmuju od godz, 8 do 2 I od 6 do 9, w niedziele 


feświęta od godz. 9,ej do 1-ej. 


TEO 1 


DR. MED. 


$0 RAER 
UL. 6. SIERPNIA 1. Tel. 220-26 


powrócił 
Chor skórne weneryczne * kobiece 
Od godz. 9 do 1 1 od 5 do 9 wiez. W niedz. od 10—] 
Choroby skórne weneryczne 
i moczopłciowe. 


Doktór 


| POLAKOW 


choroby dzieci 


powrOcił 
Piotrkowska 109, tel. 139-75 


Dr. met, 


HALTRECHTY 


Choroby skórne, weneryczne i moczopłciowe, 


Piotrkowska 10. Telef, 245-21. 
Przyjmuje od 8 do 11 rano, 1 do 3 w poł. 


(od 6 do 9 wiecz., w niedziele t święta od 10 do 1 r. 
Dla bezrobotnych oeny lecznig. 


DOKTOR 
REICHER 


Jhoroby skórne, weneryczne i moczopłciowe, 


Fołudniowa 28, tel. 201-93 
Przyjnaje od 8—11 rano i od 5—6 wiecz, w nie 
dzielo i święta od 9—! 

Dla niezamo nych ceny lecznic, 


Dr. med. 


WYPOŻYCZAM 


lampy kwarcowe, se.ux i vitalux, ką- 
piele świetlna i wagi dla niemowląt 


St. Felczer 


J. ABRAMOWICZ 


Narutowicza 5. Tel. 127-97, 


g 


15 groszy przyczem ten ostatni 2 al 
| dla pracownika umysłowego i 10 groszy rzutu karnego. Poziom gry b. niski, za- | skiej. 
Ob'ad taki | mteresowanie małe. Widzów 500 osób. 


s | , m- 
cne są ulecza/ne? 
Przy astmie, katarze szczytów płuc, chronieznym kaszlu, flegmie, długotrwałem 


p ytać każdy broszurkę pod powyższym tytałem. Autor p DR GUTTMAN 
x Finsenowskiego zakładu kuracyjnego, wskazuje w sposób zupełnie dostępny drogi naturalne 


NTE 


SOBOTNIE WYNIKI. 
AZS. czy ŁKS? 

W Poznaniu w dniu wczorajszym od 
był się tylko jeden mecz w Szczypior- 
niaku 6 mistrzostwo Polski pomiędzy 
AZS Poznań a Seminarjum Nauczyciel- 
skiem Tarnowskie Góry. Wygrał AZS 
wskutek tego zakwalifikował się do fi- 
nàh. 

ŁKS, który miał rozegrać mecz z 
Cracovią wszedł do finału walkowerem 
wskutek nieprzybycia do Poznania Cra- 
ovii. 


Dziś finał AZS — ŁKS. 
ZWYCIĘSTWO BIAŁOCZARNYCH 


Wczorai w Łodzi odbył się mecz o 
wejście du ligi, którego wynik ńawet w 
razie uw zględnienia protestu Polonii nie 
mógł wpłynąć na zmianę mistrza grupy 

Graty tylko ze względów formalnych 
ŁTSG i Gwiazda 

Zawody odbyły się w fatalnych wa- 
runkach terenowych. Wygrało 'zasłuże- 
nie ŁYTSG 7:0 (4:0). Bramki uzyskali: 
rrancman 5, Voigt i Mikołajczyk po 1 


sdyż na kilka minut przed końcem 

Gwiazda została wskutek zejścia z boi- 

ska 4 zawodników zdekompietowana. 
Sędziował dobrze p. Pietsch. 


Polonia — Warszawianka 4:0 (1:0) 


Mecz ligowy rozegrany w Warsza- 
wic przyniósł zasiużone zwycięstwa Po 


| 
Zawody nie zostały dokończone. | 


tonji w stosunku 4:0 (1:0), Bramki zdo- | organizacją. skupiającą setki, tysięcy obywate- 
ṣa dla których dcbro Państwa jest najwyższy:n 
nakazem. 


i byli: Pazurek 2, Suchocki. acz 
| po iednei. 


Aferzys 


ŁÓDŹ, 9.10 Niejednokroraie prasa co 
dzienna ostrzegała przed pochopnem skła | 
daniem kaucji i niejednokrotnie pisano o 
kombi: nejach, których dopuszczają się afe | 


ctarże grasują nietylko w Warszawie, ale i | 
na prowincji, jak np. w Łodzi, w Zgierzu | 


Łodzią p. Sylwestra Jurgowskiego | W 


om sechry- 
N, b. naczelny le- 
do nsunięcią tych 
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STRZELAJ DO CELU! 


Broń bez zezwolenia | 
połie i, browniag 6-cio | 
mm, strzędjący z meta- 
lowyca naboi do eelu. Pa- | 
tent Nr. 2255 rączka ni- 
klowa, pokryta czarną 
mazą ebonitbwą wediuź 
- rysunku za zł, 8.95 (zam 
60) wraz z eleganckim |'uierałem skórzanym wy- 
syłamy za zaliczeniem pocztowem na listowne 
zamówienie 2 szt. zł, 1650—, 50 kul mosiężnych 
zł. 2. 100 eztuk zł. 275.— Adresować: 


D. W. Kuperman Warszawą I. 
zkiz. poczt. 97. Oddz. 14. 


Uwaga! Browningi nasze nadająsię równ eż dz ę- 
ki specjalnemu urządzeniu do strzelania 
na płactwo śrutem 


PRZYBŁĄKAŁ się pies ostrzyżony., łeb kudła- 
ty do odebrania za zwrotem kosztów ul. Kra- 
szewskiego 18. Kopczyński. 


ZŁOTO biżuterię i kwity lombardowe kupuj 
i płaci najwyższe ceny. Magazyn jubilerski. I 
Kiiałko. Piotrkowska 7. 


AKUSZERKA Pipikowa dypl cesarską akade- 
mią medyczną Petersburską, przyjmuje zamó- 
wienią. Kilińskiego 104 m. 65. 

HE a FO" R EE SAE 
SPRZEDAM zakład fryzjerski lub pusty 
lokal na każdy interes. Rzgowska 171 Wize. 


A AENEON) |. 
ZIOŁA LECZNICZE według przepisów sławnych | £11: 


lekarzy przeciw chorobom żołądka. kiszek. płuc. 
nerwów, wątroby. nerek, pęcherza, hemorol- 
dom, upławom. obstrukcji. kamieniom żółciawym 
wi, reumatyzmowi etc. Żądajcie bezpłatnej bro 
kaszlowl. astmie, blednicy, sklerozie. artretyzmo- 
szury pouczającejł!! Adres: Liszki — Apteka 


A Z A ZN A O A ŁZE 
POSZUKUJĘ 2 pokojów z kuchnią, przed 
pokojem i wszelkiemi wygodami w okolicy 
Karola. Oferty sub. 


"EEE TEEN 2 I. M W Z O R a PE NOTEK WE > 1 
MOTOCYKLOWE uylindry szlifuje, miotocykie || 


~N 


naprawia Zakład Šlusarsko - Mechaniczny S 


Domuniak Piotrkowska 116. 
47 LTE eea WZW LĄ ZEW WBO. 


| "EEEE. 1 "GATRW M MN 
ZAGINEŁY trzy weksle: I) weksel in blanco na 
zł. 40 z wystawienia J. Durko, II) na 100 zł 
płatny 25 listopada 1932 r. z 
Sobczaka į IU) na 50 zł. płatny 15 września 
"982 r. z wystawienia J. Sobczaka. Weksle po- 
wyższe uweważniam. Józef Durko, Nowe—Złot- 
no, Lutomierska 43, 


| ZY ROP 1-4 m! DO: BER ET" TAPE ZERKANEM | EZ. RA JZEWWE 1-4 DRA MA. | TE 
„NAFTUSIĘ* TRUSKAWIECKĄ — unikat bal- 
neologiczny — wysyła. Zarząd zdrojowy w 
Truskawcu w butelkach 0.7 L w skrzyniach po 
25 i 50 butelek. „Naftusia'** jest także do naby- 
cia we wszystkich aptekach i drogeriach w 
Polsce. 


TA EAU «| OOTTE "TARGA: REA PPTP PAR PATA PETRY e Tr PY 
POKÓJ z kuchnią do wynajęcia od gospo 
durza, Zgierską 93. 


AON TATAEE MAE . SIEM DIAL > Ty RZE ZE EA A O O O W 
INFORMACYJ w sprawach spadkowych, hipo 
tecznych, sprzedaży | kupna z licytacji majai 


| 


strzelił goala Z znalsziono zwłoki noworodka 


„Natychmiast L. S. | 


wystawienia J.f 


Tere 


DO WSZYSTKICH OBYWATELI RZECZYPOSP 


Podajemy do wiadomości Ogół 


Zł. 150.000.— 


7 


LirEJł 


~> 


na Nr. 6370 


padła wczoraj w nnszej najszczęśliwszej Kolekturza | AA 
Największa nu Wojew. Łódzk e i Na szezęśliwsza w Kraju Kolsktura 


S. JATKA 


Obywatele? Loterja Haństw. wkrótce 


IGTROWEŚA ci. 
PABJANICE, PL. uĄBR. 8. 


na nows otw erą bramy szczęścia! Wzywsmy 


wszystkich do kupna u nas srczęśliwych losów do 1-ej kl.! 


Szczęście stale sprzy: 


z naszym Graczomn! 


Zawiniątko w głębokim rowie. 


Ponure odkrycie chłopców. 


ŁÓDŹ, 9. 10. W dniu wczorajszym, I 
w godzinach popołudniowych, grupā 
chłopców bawiących się przy przep ywa- 
jącym obok dworca kolejowego łódż- 
Kaliska glębokim rowie, zwanym szumnie 
„rzeką Bałutką”, wyłowiła z mętne; 


wody 


zawiniątko, 
ku niebywałenu przerażeni: 
płe: zeń- 
Krzyki wystraszonych chłopców ! 


w którem 


zaalarmowały przechodniów, którzy nie: 
zwłocznie dali znać policji.  Przeprowa* 
dzone oględziny lekarskie zwłok niemo 
wlęcia mogącego bczyć około £ ch uussię 
cy, wykazały, że dziecko zostało uduszo: 
ne, a zwłoki rzucone do cuchnacego rò- 
wu. Zwłcki noworodka przewiezione do 
presektorjum miej'kiego. 

Za sprawcami dzieciobójstwa wszęto 
poszukiwania. 


IDEA STRZELECKA. 


Streszczenie przemówienia wygłoszonego rozgłośni Polskiego 
Radja w Łodzi dnia 8 października r.h, przez wice- prezesa IV Okręgu 
Związku Strzelecniego Ppuła. Żypl. Stanisława Walawskiego z okaxji 


niygoda a St: 
organizacją, której 
znakiem tych. co 


Strzelecki jest 
są mnalświętszym 
trwogi 


Związek 
sztandary 


za Polskę bez walczyli | mari, jest 


ta i oszust w roli „redaktora“. 


Zerowanie na ludzkiej naiwności 


barwnych słowach naciągał go na reklamo 


wy opis uzdrowiska, który miał się ukaztć 
w jego wyduwnictwie. Wygadany „redak- | 
tor* powoływał się na mane osobistości, 
pokazywał podrobione fotograf je, 
na których widnvł w otoczeniu wysokich 
dostojników i nim zdołano się snostrzec na 
ciąpnął kilka osób na kilfozet złotych. nie 
riówiąc już o gościnuem przyjęciu, które 
zorganizowali miejscowi chbywatele na cześć | 
„dosrojnego gościa z Warsztiwy, 


Gdv się snestrreżono — było już zapóź 
no — Fdwarq Janina Janikowski 
ze'nął jak kamfora, 
a iedyne ślady, jakie zostawił — to kilku- 


dziesięciośłotowe dłngi w  mieiscowych 
sk'eruch i żal w sercach ponaciazanych. 
OA torn gezien zafńsł —— możę za kilka dni 
wypłynie znów gdzieś. w nnej stronie Pol 
ski. nod innem nazwiskiem. 
COSONIC E EIE ZE WOT COWIZO TW OAY 
ŁÓDŹ, AI. Kościuszki 27,tel. *141-01, 132-0i 
biuro „Połruch** posznkuje — poleca gospodar- 
stwa, domy, wille, place, lokale, parcele, 
mieszkania, pokoje umeblowane. 

= EREN TE? ar aLr hP-TEEDEI YB OE ZOZ TW R w ZNA ZZA 1S T 
SPRZEDAM ogrodzony plac o 700 mtr. kw. z 
domkiem za 2500 zł, Wiad. Rzgowska 58 u go 
spodarza, 


urz. MM REPREZE A 2ZI Z ROMZEZZIN a aaa a Z MA 
POSZUKUJE 2 pokoi z kuchnią wprost od go 
spodarza Telefon 159-13 od godz. 9 rano do 9 
wiecz 


ZAGUBIONO kontrolkę wydaną z firmy LK. Po 
znańskiego na imię Florentyny Górnej, ul Brze 
zińska 64. , | 


zzleck ego, 

radycia Związku Strzeleckiego idzie wstecz 
do insurekcji 1863 roku. zmagań powstania W- 
stopbadowego, porywu legjonów Napoleońskich 
i; onego lotu Kościuszki, Szereg owych pokoleń 
wiąże krwawa mić walki o wolność. Tą trady- 
cią Związek Strzelecki onegdaj, tą sama tra- 
úycją żwie dziś. 

Mamy Polskę, Mamy wolność 
leśuioną najdroższą Ideę 

Tej wolności musimy strzec i bronić. Tru- 
Gem codziennego bytu. serdecznym potem, ofia- 
rą krwii życia 

Wojna przyszła, jeśli przekleństwo losu ma 
udzkość ją ześle. będzie zmaganiem się nie- 
*yvlkn wojsk. jecz narodów. Wezmą w niei n- 
dział młodzież, starcy i Kobiety. 

Biada nam, jeśli choć zarstkę owego młode- 
go pokolenia zmarnujemy! Biada. jeśli się znaj- 
dą młodzieńcze dłonie, nie umiejące ując kara- 
binu gdy zatrąbi pobudka boiowa! 

Związek Strzelecki przywarnia ową młodzież 
idzie do char wiejskich. warsztatów rzęmieślni- 
czych, środowisk robotniczych na ulice z wo- 
ieniem: komp droga Polska | wolność, niech 
wstępuje w nasze szeregi! 

Nie walczymy z nikim Przeciwnie 
ramy się ziednoczyć i scementować społeczeń- 
stwo w imię. służby dla Odrodzonej Rzeczypo- 
spolitej. < , 

„jeśli młodzież nasza nie zawsze zachowuje 
się tak, fak powieue, fesh póńósi- łą rozmach 
młodości I radość życia. przebaczcie jej! Wszak 
nry tę młodzież zbieramy nie z salonu czy celi 
klasztornel. lecz z warsztatu i chaty wiejskiej 

Niech wstępują w szereg! Strzeleckie wszy- 
sey, którzy nie chcą, by przyszłe pokolenia 
przesięly ich za to, iż gnuśnieli w bezczynnoś- 
Ci: r 
REUTER A SET NSE EE EEO 

„CYRULIK* W „SCALI“. 

Grana obecnie rewja „Publiczność na 
scenie'* osiągnęła rekord powodzenia. 
Wszystkie bez wyjątku numery tej arcykapi 
talnej rewji u w szczególności skecz filmo 
wy, w którym publiczność z widowni przyj 
muje udział, wywołują huragany śmiechu i 
oklasków. 

Codziennie 2 przed:tuwienfa o godz. 8 i 
wieczorem. | 


Mamy ucie- 


>=. $t3- 


10 


ZE ZZ YYY aa ZOE 
Złodzieje w magazynie samochodowym, 


Strąty wynoszą 7 


Łódź, 9 października. — Ubiegłej no 
cy niewykryci dotąd sprawcy włamali się 
do magazynów samochodowych Tadeu- 
sza Prądzyńskiego, przy ulicy Anny. 28 
skąd skradli kilka opon itp. akcesorja sa- 
mochodowe, ogólnej wartości 

około 7.000 złotych. 
Sprawcy po dokonaniu kradziży załado- 


wali łup na oczekujący samochód i zbie 


Ze składów biura budowy urządzeń 


Cho 


TRZ ET PRAT 


niebezpieczne. 


wikłanią kiszkowe, 


mojej metody usńwają 


rzenin się garbów i 
dyczne. 


Prof. dr. R. Barącz, 


pro 
dr. B. KEielanowski, 


Łódź, ul. WÓLCZAŃSKA NR. 10, front parter 


UWAGA: Osobiste jawienie się chorych jest 
m. Łodzi 


Tą drogą składam serdeczne podziękowanie 
przy ul. Wólczańskiej 10 za umiejętne i 
wego Jego metody, w którym czuję się bardzo 


ków udziela. Południowa 28, m, 15, front. lewe] 


wejście, godz, 9—10 1 3-4. 


NIE KUPUJCIE WYROB 


mają już ustaloną opin 


rzy na ruptury i różne 
*emoc i skutek bez operacji, 


RUPTURY, jako też kalectwa 
wać, gdyż skutki dla życia ludzkiego 
Ruptura staje się wielką jak 
ludzka i konewka spowodować może śmiertelne po- 


Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne gUMOW: 

molos „SÓW radykalnie 

zastarzalsze ruptury u mężczyzn, kobie: 

1 dzieci. Na skrzywienie kręgosłupa, przeciw wo: 

gruźlicy, 

Dla skrzywionych nóg i płaskich bolących 
stóp, wkłady ortopedyczne, Sztuczne ręce 1 nogi. 


świadectwa pochwalne wystawili prof. uniwersyt.: 


Spec. |]. RAPAPORT ortoped. ze Lwowa 


PODZIĘKOWANIE. 


Byłem operowany na przepuklinę, lecz po czterech 
dzięki W. P. Dyr. J. RAPAPORTOWI czuję się zupełnie zdrów. 


Nie bzdźcie lekkomyślni!!! 
PAMIĘTAJCIE, że prezerwatywy 


PRIMEROS?” 


szych, majlepsze. 


tysięcy złotych. 
kanalizacyjnych. inż Trechcińskiego, skra 
dz.0no różne narzędzia oraz pompę do wy 
dobywania wody łącznej wartości około 
1.500 złotych, , 

Z mieszkania Edmunda  Hoffakiera, 
przy uicy Nowej 34 złoczyńcy skradli gar 
derobę. futro, bieliznę itp. rzeczy warto 
ści ponad 2.000 złotych. 

Z mieszkania Szy; Grossmana, przy 
ulicy Lokatorskiej 6 skradziono gardero. 
bę i bieliznę wartości 1.200 złotych. 


kalectwa!!! 


nie wolno zantedby- 
są bardzo 


głowa 


najniebezpiec; 


leczn, gorsety ortope 


f. dr, J. 


. prof, 


tel. 221-77. Przyjmuje od 9—1 1 od 3—7. 


konieczne, Ubezpieczonych w Kasto Chorych 
przyjmuję, 


W. P, Dr. J. RAPAPORTOWI zam. w Łodzi 
celowe zaaplikowanie mi bandaźża przepuklino- 
dobrze, jestem zdolny do pracy zawodowej. 
tygodniach ruptura powróciła, Dziś 


(=) J. STOLARZ 
Łódź, Napiórkowskiego Nr. 118. 


MEBLE 


własnego wyrobu saf- 
newszych modeli polecą 
zakład stolarski 


S. Jankowski 
- Kilińskiego 90. ' 


ÓW WĄTPLIWYCH 


ję, jako z najlep- 


Nra 275 


Stolica na wysokości 4000 m. 


NAJDROŻSZA KOLEJNA ŚWIECIE. 


W krainach słońca i niebotycznych gór. 


Valparaiso, 
Aby z Peru dostać się do sasie- 
dniej Boliwji, trzeba wrócić do 
Puno i jeziora Titicaca, najwyżej po 
łożonego na całym świecie bo 
| na wysokości 3800 m. 
Stateczek, którym jechaliśmy został 
przed 70 laty rozebrany na części 
przewieziony w górę na mułach i 
tam dopiero ponownie zmóntowa- 
ny. Podróż ta z powodu prymityw- 
nvch kabin i zimna jest bardzo u- 
ciażliwa. Wrażenie jednak jest 
wsnaniałe į niezatarte. Koniec jezio 
ra Titicaca jest 
granicą Peru i Boliwii, 
skąd można dostać się koleja do La 
Paz. W oddaleniu T2 km. znajdują 
się ruiny Tiahuanaco, co do pocho- 
dzenia, których uczeni prowadza za 
wzięty spór. Chodzi o drobnostke 
mianowicie o 10.000. lat.. Tutejsze 
Indjanki mają inne ubiory aniżeli w 
Peru. Noszą przeważnie męskie ka- 
pelusze filcowe, o ile pochodza z 
„lepszego stanu”, głowy ich- zdobi 
słomianv 
cylinder metrowej wysckości. 
La Paz leży w kotlinie powyżej 
4000 m., i posiada plac golfowy jest 
najwyżej położony na całym świe- 
cie. Lecz niewiele osób ma tak idèa! 
nie zdrowe serce, aby na tej wysoko 
sci móc uprawiać sporty. Nawet cho 
dzi się tu zupełnie powoli. Położenie 
tego najwyżej leżacego miasta u 
stóp góry kryształowej Illimani, 
iest wprost wspaniałe. Olbrzymi ho 
tel. dostosowany do miejscowvch 
warunków, wcale dobrv. Ceny są 
jednak takie jak w luksusowych ho 
telach europejskich, Niestety wszy- 
stkie hotele tutejsze 7 
są niecpalane, 
a w nocy temperatura spada poni- 
żef o. Transport zaś węgla i drzewa 
do opału nie opłaca sie. Nawet w 
kuchni pod blachą pala suszonym 
owczyi nawozem. 
Z La Paz jedzie sie ferrocariła- 
mi (rodzaj samochodu na szynach) 
do Tunsas, czyli tropikalnych dolin 
w Kordvlierach. Ze stacii końcowej 
dorarliśmv na mułach do plantacji 
kaww. rvżu, lasów gumowych i... 
malarii, 7 ! 
„Boliwia nie posiada żadnego 
w¿asnego portu nad Oceanem Spo- 
kojnym. — Zdana jest na łaskę por 
tów veruwiańskich i chilijskich. Lin- 
ja kolejowa idzie przez wyżynę Bo- 
liwy, bogatą w kruszce. Z Oruro 
imożną jeszcze zboczyć do Potosi i 
Sucre aby podziwiać piekne zabytki 
z czasów - kolonizacji hiszpańskiej, 
A netem jedzie się dalej przez słone 
ieziora i nieskończone pamnpasv. sa- 
letrv, wzdłuż goracego wvbrzeża 
chiliiskiewo aż do Antafagosty. 


Powieść 
amerykańska. 


JABEŁ 
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Stad parowcem pojechać można 
do Valparaiso, głównego portu chi- 
liiskiego, Po niesamowitvch ` wyso- 
kościach, nieznośnem zimnie i praw- 
dziwych Indjanach ma się uczucie, 
że człowiek znów znajduje się w 
Europie. Klimat odpowiada tu wię- 
cej naszemu,tylko zima jest mniej 
ostra. Valparaiso ma olbrzymie do- 
my bankowe. elegancką ulice nad 
morzem, pierwszorzędne urządzenia 
sportowe i wspaniałe wybrzeże. W 
ciagu kilku godzin można się dostać 
do wnętrza kraju, do stolicy Santia- 
go. Są tu najelesantsze 

i najładniejsza kobiety 


południowego : kontynentu amery- 
kańskiego, oraz luksusowy tor wy- 
ścigowy. Iło stanowią śniegiem po 
kryte Kordvljery. Fotele sa już opa 
lane a-w restauracjach jada: się nie- 
znane nam stworzenia morskie: San 
tiago ma piękne składy i kluby-—pa 
łace, kina, teatry oraz około 600.000 
mieszkańców. Prócz tego dobre szo 
sv samochodowe. Posiada też kolej, 
którą można się dostać przez Kor- 
dvliery wprost na 
brzeże aż do Buenos Aires. Kolej ta 
jest bardzo ładna, lecz zdaje się nai- 
droższa na świecie. Podróż pierwszą 
klasą (36 godzin) kosztuje bez u- 
trzymania około 600 zł. Kto chciał 
bv jednak poznać chilijska -Szwaj- 
carie. ten powinien obrać drogę z 


Tunel w tunelu. 


Celem lepszego zt:bezpieczen u londyńskiej 


VIRGIL 
MARKHAM 


KUSI 
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STRESZCZENIE POCZATKU. 


Naczeliik więzienia w Frarklinie otrzymał 
peczkę oryginalnych listów, pisanych przez mło- 
da dziewczynę, podpisującą silę pseudonimem 
Pat do starszego od niei młodzieńca, którego 
wazwała Dubroskyra. 


Gdy zainteresowanie listami doszło do zeni- 
m. otrzymał zaproszenie do bogatego od czasów 
szkolnych niewidzianego kolegi Ałdricha, któ- 
ry mu polecił wyszukać autorkę listów 
skarb zakopany przez Dubroskiego. Naczel- 
nik więzienia przyjął misję i obiecał. że posta 
ra się. aby go z posady wyrzucono, 

Po kilku awunturach w więzieniu przyjęto 
jego dymisję. Rczpoczął poszukiwania 

. e . 


Spotykali się, ilekroć jej się udało wy- 
mknąć z domu lub ze szkoły. On ją na 
zywał Pat, a ona jego Dubrosky'm. 
Ona byłaby poszła za nim na kraj świa 
ta, ale on się na to nie zgadzał. Bie- 
dak: starał się przemówić jej do roz- 
sądku, ałe jednocześnie widywał się z 
nią i okazywał, że jest w niej zakocha- 
nv do szaleństwa. Nie mógł inaczej. 
Miał ją blisko i wiedział, że iest kocha 
ny. Tak, że wkońcu... 

Filadelija oparła o iramugę obie rẹ- 
ce, a na rękach głowę. Kimono nie 
brzytrzymane pod Szyja, - opadło na 
piersi w luźnych fatdach. 

— Tak, że wkońcu uciekła z nim. 
czy też byłaby uciekła. Czy też próbo- 
wała uciec? Potem musieli się rozstać. 
Potem jeszcze on był bliski śmierci. 
ala może tvlko tak. udawał. Może 
clciął, żeby uwierzyła w iego śmierć. 


Przedruk wzbroniony. 


Później — dodałem zgadując — po po-j GSliia — Pat? 


żarze lasów i domu Bostonów, wrócił 
do Middlehaven, które się tymczaseni 


bardzo rozrosło. Nikt" go nie poznał.| zclniku, nie Filadelija Bosicn i 
nad jezio- | '1e- Jestem. 


Zamieszkał sobie w domku 


wschodnie wy-| 


j 
poczęto dookoła istniejącej rury tunelowej budowę drugiego wielkiego tunelu, w któ- | 
rym poprzedni tunel leży na dnie pozosta wiając jeszcze wiele wolnego miejsca dla 

robotników i materjałów budowlanych. i 


rem i-w noc jego śmierci pani przyie-| 


chała... 
, Filadelija stała w nieruchomej 
zie. Położyłem jej rękę na ramieniu. 

— Szukała go pani bardzo długo. 
Zwiedziła pani wszystkie więzienia na 
wschodzie. Wreszcie „dowiedziała: się 
pani. że zaginiony mieszka w Middle- 
kaven To pani zabrała go z domku -i 
przywiozła zpowrotem i zostawiła, a 
sania znikła. 

Podniosła głowę i ogarniając na so- 
bie kimono, odpowiedziała: 

— Skąd pan to wszystko wie? 

— Dodałem dwa i dwa, i dwa — od- 
rzuciłem — cała tajemnica sprawy za- 
leży od tego. w jaki sposób pani opuści- 
ła domek, od listów i od znaczenia wy 
razu Vivien! To ostatnie sama mi pani 
powiedziała. 

— O) jakich listach pan mówi? 

— O pani listach, panno Pat. Du- 
brosky miai je bardzo długo. ale potem 
zgubił. One właśnie  naprowadziły 
mnie na dobre przeczucie. 

— Pan ma te listy? 

— Mam kopie. Co się tvczy orygina- 
tów... ale nie, to jest już inna sprawa, 
o której nie mogę pani powiedzieć. 

— Listy — szepnęła, — Listy — po- 
wtórzyła, -zapadając W: nieprzytomne 
zamyślenie. 

Nagle potrząsnęła głowa i dotvkaiac 


po- | ność ugięła się pod nim. jak trzcina pod 


Jak ogólnie wiadomem jest, reumatyzm 
podagra i pokrewne cierpienia mają za 
przyczynę nagromadzanie się kwusu mo- 
czowego w orgtiniźmie. Chory stara się 
przy pomocy różnych środków jak np. 
nacierania, gorące kąpiele, okłady itp. 


Santiago do Buenos Aires przez po- 
łudniowe Chili. Podróż te. należy 
odbyć tylko z mała walizeczką, 
gdyż przez 10—14 dni trzeba _ czę- 
sto jechać konno lub przeprawiać 
się przez jeziora; koszta całej podró 
ży są prawie takie same jak jazda 
koleją. Kto zaś rozporządza wolnym 
czasem, może jechać też z Valna- 
raiso parowcem przez cieśninę Ma- 
giellana. 

W. S. 33-letni Hiszpan Cosme Blan- 
co, który przed pięciu miesiącami 


eme 22 


Dwa flirty pięknej brunetki, 
Pogoń na ulicach Paryża. 


bardzo |musiała być umieszczona w szpita- 
ero-|lu. Bonvarlet został nagle bez ka- 
sierki, którą była dotąd jego żona. 
Wówczas zgłosiła się do niego pani 
Ivonna i objęła tę posadę. Między 
żona robotnika, piękną kasjerką, a Bonvarletem wy- 
nawiązała przed kilkoma miesiącami | wiązał sie wkrótce romans, który do 
romans z 60-letnim Ernestem Cha- | prowadził 
denat, mężczyzną żonatym, ojcem do poważnych konfliktów. 


czworga dzieci. . ACEI Zawiadomiona przez życzliwe o- 
Romans trwał spokojnie jakiś |soby o romansie tym żona Bonvar- 

czas, dopóki nie nastąpił niegczeki- | Jeta opuściła napół wvleczona szpi- 

wany zwrot. W sąsiedztwie Chade-| ta] j zjawiła się w domu. Ale Bon- 

nata miał swoją winiarnie młody |variet zamknał jej drzwi przed no- 

Bonvarlet, człowiek również żonatv.| sem i zostawił ją na ulicv. 

którego Żona zaniemogła nagle i | 


Dramat miłosny na tle 
skomplikowanych stosunków 
tycznych rozegrał się onegdaj w Vin 
cennes pod Parsżem. Młoda i pięk- 
na brunetka, Iwonna, 


Nazajutrz Bonyvarlet oświadczył 
|żonie, że ia opuszcza i zabiera Z 50- 
i ba pieniądze, aby żyć ze swoją ko- 
|chanka. Ponvarlet zamierza! bo- 
| wiem uciec z Iwonną, która spako- 
wała również swoje rzeczy i opuści- 
ła potajemnie Chadenata, zabraw- 
Szv MU 
większą sume pieniędzy. 


Oburzony tem Chadenat pobieg! 
do swego rywala, aby się z nim roz 
|prawić. Kłótnia między kochanka- 
Hyni pięknej Iwonnv trwała kilka go 
|dzin. Wkońcu wściekły Chadenat 
„wyjał z kieszeni rewolwer i strzelił 
i trzykrotnie do Bonvarleta, raniąc 
|go śmiertelnie, poczem z rewołwe- 
rem .w ręce wvbiegł na ulicę. 


Rozpoczęła sie pogoń za Chade- 
"rnatem, który setoził każdemu rewol- 
lwerem. dopiero asentowi policii u- 
dało sie zrecznvm marnewrem powa- 
lić gò na ziemie i obezwładnić, Tym 
czasem Bonvarlet umarł w szpitalu, 
a jero żona rozchorowała się 


ponownie ciężko. 


Piękna Ivonna znikła bez śladu, a 
maż jej nie okazał dotąd żadnego 
zainteresowania ani jej romansami 
ani tragicznemi wypadkami., jakie 
wywołała w Vincennes. 


kolei podziemnej od wody zaskórnej roz- 


szcze pani nie powiedziałem o skarbie 
)ubroskv ego. 

— Nie, nie, nie. Już dziś nie! 

Schyliła głowę i wyciągnęła rękę 
(bronnym gestem. Drzwi zamknęły się. 
zostałem sam. 

Wróciłem do Middle- 
Haven. 


mego ramienia drobną. bladą rączką, 
rzekła: 

— Pau jest bardzo. bardzo, bardzo 
mądry. I bardzo sympatvczny, aie do- 
prawdy zbyt przebiegły. Pan sądzi. że 
to ja wróciłam do Middlehaven wali 
nocy? że żabrałam go z domku i t. d. 

— Jestem tego bezwzględnie pew- 
ny -— oswiadczyłem. 

— Pan sądzi, że te listy pisała Fila- 


autobusem 


ROZDZIAŁ XXVI. 
TAMTA KOBIETA. 


Gios Jej podniósł się o k*lka terów. Stawiłem się na wskazanem mici- 
— lie panie nie, mądry parie ra-|scu. Między drzwiami wieszała się 
ja mą! przejrzysta zimna mgła, ale księżyc 

stał wysoko na niebie i nie było ciem- 

Powiedziała to tonem tak nieodpaT- 1o. Przyszedłem z miasteczka pieszo. 
cie przekonywuiacym, że moja pew- Zwalona brama i zarosły podjazd wska 
zały niu drogę do ruiny. Przez wał 
drzew od strony północnej połyskiwa- 
iy srebrzyste wody jeziora. 

Nie zastawszy nikogo: jąłeim prze- 
chadzać się powoli po polance. Młode 
wiązy i buki były całe w pąkach. Sto- 
jąca Ściana i ogromny stos . rumowisk 
zieleniiy się bluszczem. 

Obszedlem dom trzy razy i 


Raporem wiatru. 

— Pant...?. Nie...? 

— Filadelfia Boston przestała istnieć 
przed wielu laty. 

Wpadłem w. rozpacz. 

— Nie wierzę pani. „To pani... pani... 
pani... 


Podniosła wysoko głowę i dodała z zapu- 


cichym śmiechem: ee się w dawną Ścieżkę ogrodową 
— Pan mi nie wierzy? Kto- możej kiedy zobaczyłem samotną postać. 
lepiej wiedzieć, pan czy ia? | zbliżająca się od strony wody. Widocz- 
— Na Boga, niech-mi to pani wy-| "ie i tam bvło jakieś przejście. 
imanis: Boga, niech p Patrzyłem. „Tamta kobieta była 
= = Dziś nic nie powiem. Ale- jutro Liska, pulchna, ściśnięta w  gorsecie, 


strojna.w koronki. falbanki i pióra, mis- 
uiąca się wszystkiemi barwami tęczy. 
Szła na palcach. który to szczegół wy- 
dał mi się dziwnie znajomy. Z białych 
ramion osuwał się niedbale 


spotkamy się wieczorem koło ruiny do- 
mu Bostonów, to pomówimy. Może 
ban nabierze o- mnie lepszego wyobra- 
żenia. Przekonałam się, że dobrze jest 
mieć chociaż życzliwych znajomych. 
No, więc — spotkamy się? 

— Koło ruiny...? 

— Tak. Po dziewiątej. Przyprowa- 
dzę panu tamtą kobietę i ona powie pa- 
nu całą prawdę. 


wała iakiemiś Kkleinotami. Kiedy pode- 
wo umalowaną twarz i postawione rzę- 


dzisty wyraz. Przyznaję, że oniemia- 


— Przyprowadzi pani... ? lcm. 
Cojnęła się w- glab pokoju i ujęła za — A, co. poznaje mnie pan, panie 
«lamkę Peters? — zapytały purpurowe usta 


— Jutro wieczorem. wykrzywiałac sia w ironicznym uśmie- 
— Chwilke — powiedziałem. — Je-lchit. 


uwolnić się od tych cierpień, ale nrzewuż | 
nie doznaje tylko chwilowej ulgi. Często- 
kroć następuje zesztywnienie kończyn, jak 
nóg i rąk, opuchlina kolan. ink. że chory 
poprostu nie może już powstać z miejsca. 
W interesie więc każdego chorego leży za” 


narzucony | 
płaszcz. ruda puszysta fryzura połyski-| 


Czy reumatyzm i podagra są uleczalue ? 


stosowunie tylko takiego środka. który 
usunątby te cierpienia. W tym celu aw ana 
zastosować tuble.ki Togal. Wstrzymują one 
bowiem nagromadzanie się kwasu misto- 
wego, zwalczując temsamem te niedomana- 


nia. Togal jest nieszkodliwy dls serca. 
żołądka i fanych organów. Spróbnicie 
i przekonajcie się sam. lecz żądatcie 


we własnym interesie tylko orysinabwch 
tabletek Togal. Do nabycia we wszystkich 
aptekach. 


Kosztowne pocałunki H szpana. 


„Idealna „narzeczona. 


z Kuby do Buenos Aires zamierzał 
bdoyć jak zwykle krótka przichaudź 
ke przed udaniem się na spoczynek 
Na rogu ul. Pampa i Sucre spot- 
kał 


młodą i zgrabną dziewczynę. 
którą widywał już w towarzystwie 
czterech jej sióstr. Ponieważ dzie: 
wczyna nie odwracała wzroku od 
płomiennych spojrzeń Hiszpana, 
Blanco zaczepił ja z powodzeniem 
ipo chwil; już szli razem. Gdy Blan 
co zamierzał ująć ja pod rękę. dziew 
czyna odmówiła, twierdząc, że mo- 
gg ią zobaczyć i zaproponowała spa 
cer w lasku Palerno, edzie 

mniej jest ciekawych, 
Blanco bez wahania przvjał propo- 
zycję młodej damy į razem ruszył! 
w stronę Palermo. 

Opowiedział on jej, że przed płę 
ciu miesiącami wrócił z Kuky, s tz 
dobrze mu się powodziło, a teraz 
brakuje mu tvlko, miłości. Dziew- 
czvna zwierzyła mu sie, że i ona śzu 
ka narzeczonego, lecz dotvchczas 
bezskutecznie. Powiedziała 
wnież, że on właśnie jest 

ideałem narzeczonego 
młodej dziewczyny, 
pieniadze i nie 
wać, iak ona, biedna 
Blanco nie pozostał 
komplementach. 

Para znalazła sie w ciemnym za 
Blanco próbo: 


A) {zie 


mu ró- 


ponieważ 
potrzebuje 


ma 
praco- 
dziewczyną. 


dłużnym w 


katku parku, gdzie 
wa? 
pocałować towarzyszkę. 
Nie sprzeciwiała się ciągnac go 
jednak o kilka kroków w głab lasku 
i tam pozwoliła sie całować dowoli 
nowemu przyjacielowi. 


Z serdecznego uscisku wyrwali 
Hiszpana czterej osobnicy, którzy 


pod grozą użycia rewolwerów prze 
szukali mu kieszenie, Dziewczyna 
przyglądała się chwilę tej scenie a 
później oddaliła się w strone *Pa- 
lerno. W międzyczasie trzech bandv 


tów  posprzeczało sie o zdoebvcz 
4200 pezów. z czego skorzystał 


Blanco i uciekł, donoszac o rabun- 
ku policji. Rozpoczeto natvchmiast 
noszukiwania za piękna nieznajomą. 

Blanco nastennego dnia zamie- 
rzał wpłacić pieniadze do banku, bv 
większa część z nich przekazać mat 


ce, 


— Poznaję, hrabino — wyiąkałem. 

— | mnie pan poznaje: panie- naczel: 
niku? — zapyvtały ponownie purpurowe 
usta głosem panny Carmody. 

— | panią także. 

Purpurowe usta uśmiechnęły się lek 
ko. 
| — Widzi pan: że jestem inną kobie» 
:'ą. Czy pan rozumie? Ta malowana lak 
Ka to właśnie tamta, o której panu 
| wczora: mówiłam. Czy mam dobry ák- 
cent? Tak dlugo go używałam, że 
brzmi teraz zupełnie naturalnie. 

Mózg mój wykonywał qgorączkowa 


pracę, zestawiania wszystkich poczy- 
nionych spostrzeżeń. W jednej chwili 
uznałem za fakt, że kobieta, która 


zwiedziła więzienie we Franklinie, przy 
jaciółka Masonowej. oraz Pat były jed: 
ną i tą samą osobą. Wyzwałem siebte 
od głupców. że nie zauważylem podo- 
bieństwa odrazu. Hrabina de  Sieffert 
— tvlko gdzie był jei... 

Nagle Filadelfia potrząsnęła głową 
krzywiąc się fak rozgniewane dziecka 
zacisnęła piąstki, 

— Teraz pan rozumie wszystko? 
Rozumie pan: że to nie Filadelfia Bostor 
zawitała do chaty kapitana w noc iego 
śmierci? Z Filadelfii Boston nie został 
nawet cień 

— Czy to ma znaczyć, że pani przy 
jechała do niego w tej toalecie? 

Zaśmiała się smutnym śmiechem. 

— Och, niemądry człowieku, nie « 
ubiór chodzi. Naturalnie, że nie w tei 
toalecie, Nie o ubiór chodzi. lecz o du- 
szę. Filadelfia Boston przestała istnieć i 


|iuż nie wróci. Kiedyś istniała, czy pan 
szłą zupełnie blisko, zobaczyłem jaskra-| 'o rozumie? 


— (wszem, hrabino, ale przecież 


sy, nadające oczom efektownie gwiaź- | iuiema... 


— Chce pan powiedzieć: że i hrabi- 
da de Sieffert nie istnieje? 

Chrząknątem. 

— Wiem. hra... Nie będę 
tak nazywaź: 
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ycie Warszawy w kliku 


wierszach. 


Zgodnie z zapowiedzią z powodu 
war- 
szawskich na 1 października otrzy- 
miesiące 
które w 
ten sposób utraca pracę od I stycz- 
nia 1933 roku. Wszystkie zreduka- 
wane telefonistki otrzymują odpra- 
we na dotychczas stosowanych za- 
sadach, w zależności od ilości prze- 
pracowanych lat. I stycznia 1933 ro 
ku telefony warszawskie będą zatru 


automatyzacji sieci telefonów 


inało wymówienie na trzy 
naprzód r00 telefonistek; 


dniały jeszcze w centrali ręcznej 
455 telefonistek. 
4 aib 
Co pewien czas w brukowych 


pismach ukazują się j 
prośbą do „pp. złodziei,, 


nagrodą. W zakończeniu tych 


głoszeń zazwyczaj znajduje 


niona”. Ostatnio ogłoszenia takie 
ukazują się coraz częściej. Widać 
ten sposób odzyskania skradzionych 
przedmiotów skazał sie dobry i ta- 
ni. fest rzeczą niezwykle charaktery 
styczną, że szerokie rzesze publicz- 
ności rezygnuja z pomocy władz bez 
pieczeństwa i wola nawiązać bezpo- 


średni kontakt ze światem przestep- 
charakterystycz- 


czym. Niemniej 
nym jest fakt powstania w zydow- 
skiej dzielnicy Warszawy specjalnej 
gieldy agentów. którzy 


wany, którzy pragna odzyskać skra 
dzione przedmioty p, B. R., którego 
mieszkanie, okradziono doszczętnie. 
R. zwrócił się pierwotnie o pomoc 
do policii £ po paru dniach bezsku- 
tecznych foszukiwań nawiązał kon- 
takt z giełda pośredników. Cieka- 
we. czy policia będzie długo tolero- 
wać działalność tej potajemnej sieł 
dv pośredników miedzy złodziejami 
4 poszkodowanymi, 


+ 

W wypełnionej po brzegi sali ki 
ra „Coloseum” odbył się Poranek 
Ligi Morskiej i Kolonjalnei, poświę 
cony zagadnieniom polskiego morza. 
MW pierwszej cześci poranku odczyt 
o polskiem wybrzeżu wygłosił pre- 
zes zarządu głównego Ligi M:i K, 
— gen. G. Orlicz-Dreszer. W ..go- 
dzinnem przeszło przemówieniu pre 
legent dał wyraz uczuciom, jakie ży 
wi dzisiejsza Polska dla swewo mo- 
rza i wykazał, że już od bardzo daw 
na myśl polska interesowała się 
wolnym wylotem na świat. Po prze 
mówieniu demonstrowano filmy, któ 
re ukazały w całej nełni piekno pol- 
skiego morza. Gdvnia, dalekie szlaki 
marvnarzv, zagubionę w przestrzeni 
wód, rojne porty j nasze okręty wo- 
jenne. 


PAWEŁ LACOUR. 


Spisek. 


Piotr Fontane czekał w kawiarni 
pannę Georgette Dupigny. Tę, którą na- 
zywał  „daktyłografką tatusia”. 

Ładna ta panienku była istotnie od sied 
miu nnesięcy urzędniczką domu  handlo- 
wego Fontane et Cie pełniąc funkcję oso- 
bistej sekietarki puna dyrektora. 

V'rawdę powiedziawszy, rysy jej nie od 
zntczely się zbytnią regularaością, ale mia 
ła śnieżno białą oerę, śliczne oczy, nosek 
midinetki 1 włosy zachwycające odkąd mi 
neh moda obcinania ich Ala garçonne. 

Pan Fontane, ojciec, nie krył się z tem, 
że cenił kurdzo zarówno pracę jak i wdzię 
ki młodej swej daktylografki, nie unikając 
nawet owych dorywczych zbliżeń, nieodłącz 
nych od współpracy codziennej. 

Kiedy nachynł sie nad dykiowanym jej 


nu 


listem — trud, którego mógł zaoszczędzić 
sobie — zdarzało mn się niekiedy — wszyst 
ko zdarzyć się może, nieprawdaż? —— mus 


naé obnażone ramię panienki, lub robiąc 
iej jakąś wymówkę. chwycić za rękę. 

Wymówki te zresztą rmmdkie i delikatne 
— łagodzone bvły tkliwem spojrzeniem. 

Z takim szefem, jeftaem słowem daktylo 
grafce było dobrze. Wdzięczna zh wzgledy 
jakiemi ja otaczał, śmiała się z mich jed” 
nak w ducha. 

Uwtgę iei bowiem przykuwał i 
serca przyśpieszał ktoś inny. 

Tym innym był Pierre — syn 
Fontana. który odsługiwał wówczas powin 
ność wojskową. 

Georgette nie wiedziała narazie kim 
był ten urodziwy chłopiec ubiuny w błękit 
lazuru. 

Snojrzania ich  krżyżowały sie 
wzajemnego zachwytu ilekroć Piotę prze 
bieroł wk wicher przez gabtnet ojca. 

Po wyjściu z wnisth młody człowiek po 


bicie 


pana 


pełne 


$ aj , Ng! 
rywilnemu fnż zaglada? coraz cześstej dlo 
hiwra. zamieniając z 
= z 1 
nimiechw. 
b n*einsno jeszcze określanym celu. 


Pewnezga dnih wreszcie Pierre 


at teamm nieme knp ehti 
Y n 1 


rzucił 


ogłoszenia z 

(którzy o- 
kradli jakiś sklep lub mieszkanie) o 
zwrot skradzionych przedmiotów za 
QD- 
się na- 
stępuiące zdanie: „dyskrecja zapew 


pośredni- 
czą miedzy złodziejami, a poszkodo- 
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KRATECZKI. 


PIASKIEM w OCZY. 


Dziwna dozorczyni. 


W tych dniach słyszałem znako 
mity sposób na zrobienie pieniędzy. 
Chetnie zawsze słucham takich hi- 
storyjek, gdyż „zrobienie: pieniędzy 
jest przecież kwestją niezmiernię i 
nieustannie aktualuą. Tak jak istnie 
le t. zw. „nieustające pogotowie”. 
u mnie istnieje nieustający brak pie 
niędzy. Ten sposób przedstawia się 


wcipy, mniej lub więcej udane. Ale 
bywają również dowcipy rozbraja- 
iace swoją głupota i nia tylko do- 
wcipne. Np. przychodzi pacjent do 
lekarza i skarży się: 

— Panie doktorze, mam wrzód. 

— Gdzie? 

— Przy sobie. 

To jest ostatecznie też dowcip. 


następująco: i Są również i dowcipne powiedzenia, 
„ Dać do wszystkich większych |np: „my stanowimy większość — 
pism ogłoszenie treści nastepujacej: | powiedziały dziury w serze szwaj- 


„Sensacja! Jedyna okazja do zrobie- | carskim. 
nia majatku!!! Za pieć złotych wyja 
wię sekret wyrabiania masła z tra- 
WY.» 

Pięciozłotówki naturalnie posvy- 
pią sie szerokim strumieniem. Forsy 
będzie jak lodu, panie dziejski, nowe 
futerko sobie, nowe futerko kochan- 
ce, nowe futerko przyszłej kochance, 
ba! nowe futerko nawet własnej żo 
nie, codziennie francuski koniak. ka 
wiorek panie tego, słowem — rai. 
A tym wszystkim, którzy przysłali 
piecitozłotóweczki posyła sie odpo- 
wiedź treści następującej: 

„Kupić sobie kawałek taki. Na- 
stępnie kupić krąwę. Potem zapro- 
wadzić krowę na łakę. Krówka bę- 
dzie naturalnie jadła trawe. Po kil- 
ku godzinach krowę wvydoić, a śmie 
tanę ubić na masło. 

Cudowny pomysł. Gdybv nie to, 
że już o nim napisałem możebym 
go sam zrealizował, Ale to jest o- 
statecznie tylko wzór. Można w 
tvm rodzaju wykombinować inne po 
dobne interesy. dajemy więc tutaj 
czytelnikom szerokie pole į wielkie 


WODA. 


Dzisiaj chodzi o wode, która na- 
ogół mało jest dowcipna i ostatecz- 
nie tyle może ma wspólnego z do- 
wcipami, że sa one często wodniste. 
Bywa wprawdzie i dowcipna woda. 
ale ona się nazywa: wódka. 

Heleną Kupińska.  dozorczyni 
domu przy ulicy Lelewela dziwnie 
sobie upodobała wodę. Tak bardzo, 
tak silnie, tak namiętnie, że do pa- 
sii ją doprowadzało, gdy ktoś z lo- 
katorów brał wodę z podwórzowej 
studni. 

Na tle tego wodnistego zbocze- 
nia dziwnej Heleny, często docho- 
dziło do zatargów między nią a lo- 
katorami. Dnia 14 czerwca lokator- 
ka Helena Malinowska zamierzała 
zaopatrzeć się w wodę, co spostrze 
gła Kupińska. Przvbiegła ona do 
studni i sypneła Malinowskiej pia- 
skiem w oczv. 

Malinowska w krzyk przybyła 
nolicja, spvtała o co chodzi. powie- 
dziano jej co i jak i dlaczego i spra 


możliwości do robienia majątku.|wa oparia sie o sad, 
Dla siebie zastrzegam jedynie Io Sad Grodzki skazał Helene Ku- 
proc. prowizji, co chyba nie jest wie| nińską na 20 złotych zrzywny lub 4 


i dni aresztu. 
Ostatecznie to wszvstko sa do- Terzyv Krzecki. 
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Obiecanki uwodziciela. 
Skarga nieszczęśliwej matki. 


le. 


Z Wilna donoszą: Żądanie „to jednak odniosło 
W dniu wczorajszym do szpita- wręcz przeciwny skutek, bowiem 
la żydowskiego dostarczono ciężko | Kossowski nietylko, że nie myślał 


pokaleczoną 28 letnią mieszkankę 
miasta Wilna Helenę Kraujalis. 

Przed przedstawicielem władzy 
policyjnej H. Kraujalis złożyła na- 
stępujący meldunek, 

Przed 7 laty poznała niejakiego 
Edwarda” Kossowskiego, z którym 
nawiązała bliższe stosunki. Liczvła 
wówczas 21 wiosnę i dała sie ła- 
two uwieść  Kosowskiemu, który 
obiecał z nia się ożenić. 

Od tego czasu była 
Kraujalisa. 

Przed kilku miesiącami powiła 
dziecko, i zaczeła kategorycznie ża- 
dać od Kossowskiego by nareszcie 
dotrzymał swej obietnicy i wziął z 
nią ślub. 


ożenić się. lecz zaczął grozić, że ją 
wogóle porzuci. 

Wówczas Kraujalisówna oświad- 
czyła mu, że zaskarży eo do: sądu. 
domagając się alimentów. Kossow- 
ski widocznie przestraszył się gro- 
zby į postanowii 

pozbyć sie dziecka. 

W tvm też celu, korzystając z 
nadarzajacej sie okazji, kiedy Krau- 
jalisówny nie było w domu przedo- 
stał się do jej mieszkania i zabraw- 
szv stamtąd driecko porzucił je 
gdzieś przed jakimś  przytułkiem 
Kiedy Krauialisówna dowiedziała 
się o porwaniu dziecka udała się do 
Kossowskiego z żadaniem zwrotu 
dziecka. 


kochanką 


EZR 


| 


Georgeite szeptem adres kawiarni, dzień | Biedny tatuś! Nie może powstrzymać 
i godzinę schadzki wmz z lakonicznemi | się od mówienia komplementów ładnej i 
oświadczeniem: | młodej panieace! Pisałby wiersze dla niej, 

„Muszę koniecznie rozmówić się z pa- | gdyby był poeta. 
nią!“ — Ja bardzo lubię poezję! — podchwy 

W oznaczonym więc terminie cezeknł na | ciła Georgette. 
nią w kawitrni pewien siebie i uroku śwej | — Owszem! Owszem! I ja łubię rymy. 
młodości. | Ale my dwoje mamy coś lepszego do robo 

ty. 

Pani nie będzie chyba traciła czasn nh 
słuchanie gruchań tego starego gołębia. Co 
by pani wygrsła na tem? 

Przedćwszystkiem, ojciec mój jest żont- 
ty, i krótkó bardzo trzymany w dointku. 
Mama kontroluje każdy jego krok. — Oj. 

ciec hoi się jej jak ognia. 
| Nie mógłby nigdy pojechać z panią na 


Georgette przyszła istotnie, z opóźnie- | 
niem coprawda, ale z wyjątkowo starannie 
wypielęgnowtną twarzyczką, czego Pierre 
Fontaae nie omieszkuł zauważyć oczywi- | 
ście. 

— Jakże to miło, że pani spełniła mo- 
ja prośhę! — przywitał ją, szczerząc białe 
zęby w uśmiechu. 

— Co pan ma do powiedzenia? — spy 
tala 2 doskontłe udaną rniwnością. 

— Bardzo duże! — odparł przygląda- 
jąc się panience z niekłamanym zachwy” 
jem, — że pani jest urocza przedewszyst- 
kiem i że md jestem niepomiernie poznać 
się bliżej z ptmią. 


spacer, zaprowidzić prnią do kina, do tea- 
tru. pójść z panią do restauracji na obiad... 
podczas gdy ja, panno Georgette, wolny je- 
stem jak ptak niebieski... 

Będziemy tworżyli dobrą purę przyjk 
ciół. jeśli pani zechce. Stanowisko moje. 
jakkolwiek nieświetne jeszcze, pozwała mi 
pomagać pani... 

Znalazłem inną posadę dla puni, żeby 
nchronić ją od umizgów pana dyrektora do 
mu handlowego Fontane et C-cie, Pani po 
doba mi się jednem słowem... 

— Ależ... — wtrąciła Georgette. 

— Niema żndnego „ale“! — przerwał 
jej Pierre Fontane. — Wszystko zależy od 
pani. Jeżeli serduszko pani jest wolne, do 
brze nam będzie razem. Chyba, że nie 
iesfem w panf guście... Pani nie fubi mło 
dych mdzí moieso typn?... Co?! 

— Nie powiedziałam tego... 

— Wiwat! Jutro m'em nda się pami 
pod adreś, który pani dam zaraz. Potrzebu 
ja tım daktyłografki. Przyjmą noaią, i da" 
dzą większą pensję niż pani nobiera obec 
nie... Jest to nówy dom hundłowy... Nie 
barńzo liczą sie z wydatkami... 

Potem pani noda śię do dymisji w fir- 
mie Fontane et C-ie. Tatuś nie domyśli się 
jaką mu przysługę oddaję... Pani rów- 
nież. Ależ mk!... tak! Moje biedactwo! 
Bo mema zanadto niedowierza tatusiowi, za 
nadto jest sprytną, żeby nie zorientówać się 


— Dlaczegóż pan nie odezwał się nigdy 
do mnie przed wyzntczeniem mi tej sćhudz 
ki? — fndagowała dalej. 

— Przez ostrożność!. , 
latusia!,-. , 

— Ze wzgłędu na ojca pańskiego? Ach, 
prawdu! Od niednwna dopiero wiem, że 
pan jest synem pana dyrektora. 

— Wcale się nie dziwię tema — pod- 
chwycił młody człowiek — ojciec mój bo 
wiem podobny jest do matek unikających 
afiszowamia się dorosłemi córkami, gdyż 
chca nchodzić zu młodsze niż są w istocie. 


. Ze względu na 


Ojeioc mój zbliża się do pięćdziasiątki, 
ale nie przyznaje się do tego... Wypiera 
się mnie. bo postarzam go. 

Dwndziestodwuletni syn! Do kroćzet! 
Toć to przeszkoda do umizganin się do pa 
uż! 

Gdvż nmizga się do pani. nienriwda? 

— Nie moge tego powiedzieć... Pau 
dyrekłor jest bardzo uprzejmy... bardzo 
dobry dla mnie! -Nic ponadto. 

-— Pani nie wyciąga z tego wniosków. 
podczas gdy ja, znając mtusin, wyciągam je. 

Jest to człowiek sentymentalny. 
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w sytuacji i nie zmusić tatusia, by œm się 
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Oszust w habicie. 


Osławiony „ksiądz* Rzymek 


Z Wilna donoszą: 

W r. 1932 Waldemar Walenty 
Rzymek przebrany za braciszka od 
św. Franciszka od stycznia do inar- 
ca w miastach Kobryniu, Opocznie. 
Kutnie, Skierniewicach zbierał 
składki na s 

fałszywą księgę kwestarską, 
posługując się podrobioną legityma- 
cją na imię brata Ryszarda Osia la- 
cza. 

Na rozprawie w Wileńskim 54- 
dzie Okręgowym wyszło najaw, że 
był już raz wydalony z jednczc z 


klasztoru, mianowicie z zakładu 
lubelskiego za podobne malwer- 
sacie. 


Rzymek wykręcał się, że to nie bv 
ły malwersacje, lecz szantaż jakiejś 
niewiasty, która go zmuszała do 
małżeństwa z córką. roszcząc sobie 
do tego prawo z nowodu 50 zł. wpła 
cone składki. Pozaterm mówił. że 
legitymację na cudze nazwisko wy- 
stawiłv mu władze zakonne w oso 
bach O. O. Małkowiaka i Chrzaniec 
kiego. którym wręczał zebrane kwo 


Kryzys.:. 


skazany na 2 lata więzienia, 


ty. Sledztwo jednak wykazało, że 
legitymację podrobił sam oskafżo- 
ny, przy pomocy niejakiego Mar- 
kiewicza, a pieniądze sobie przy- 
właszczył, W czasie rewizii 
znaleziono 130 złotych. 

Po przesłuchaniu świadków i mo 
wie oskarżycielskiej Rzymek wstał 
by wypowiedzieć „ostatmie słowo”. 
l tu nastąpił moment najzabawniej. 
szy: 

Proszę Wysokiego Sądu, tak jak 
jestem i pragnę zostać zakonnikiem 
do winy sie nie przyznaje, 4lć przy: 
rzekam wobec Wwvsokiego Sadu, żę 
już nigdy podobna rzecz się nie 
powtórzy. 

Oskarżony wyraził skruchę z po 
wodu przestepstwa, do którego się 
nie przyznał! 

Po krótkiej naradzie Sad posta- 
nawi? rzekomego zakonnika. mod. 
szywającego sie pod habit celem nie 
uczciwego zvsku — ukarać 2-ma ls 
taimi wiezienia, z  pozbawienieni 

raw na lat 10. 


bieda... 


Przerzedzone szeregi studentów, 


Z Warszawy donoszą: 

Od kilku dni Warszawa ma znowu 
w swych murach swa falange studen- 
tów. 

Nie zauważonoby może na oko 
zmian, które zachodzą na terenie aka- 
demickim. które jednak są dość istot- 
ne. 

Przedewszystkiem zmniejszył się w 
porównaniu z rokiem ubiegłym napływ 
młodzieży. przy zapisach. Na Politechni- 
ce tylko wydziałv mechaniki i elektro- 
technik: ntrzymały 

dawny stan liczebny. 
mne wydziały mają mniejszą frekwcn- 
cję. a wydział geodezyiny, na który 


maa win Ż, 


zgłosiło się 85 kandydatów, wykazuje 
D 59 proc. mniejszy nąpływ studjują- 
cych. 

Szkoła Główna Gospodarstwa Wiej- 
skiego miała do czynienia ze zgłoszenia - 
ini o 40 proc. mniej licznemi. Zaznaczył 
się jednak znaczny napływ kandydatów 
wyznania mojżeszowego, , 
~ Wyższa Szkoła Handlowa wykazu- 
je 

: spadek o 20 proc. 

Ną Uniwersytecie dotychczas nie 
notują różnicy w stosunku do łat po- 
przednich. Zapisy jeszcze są ótwarte do 
10 b. m. Dotychczas zgłosiło sie 4.006 
| słuchaczy. 


Uma 


Murarz fabrykantem pieniędzy. 


Niepoprawny fałszerz. 


Ze Lwowa donoszą: 

Posterunek policji w Podhorodv- 
szczach (powiat Bóbrka) areszto- 
wał Iwana Bachryja i Michała Stoc- 
kiego, dwóch tamtejszych wieśnia- 
ków. pod zarzutem 

sfaiszowania monet 
T i 2-złotowych. 


Przeprowadzona w ich domu re 
OCETNE EIRE OES AAEL aT ERE, Ba R KE PEA ESEA 


Na tem tle doszło między nimi 
do kłótni, podczas której Kossow- 
ski z całej siły uderzył ja w brzuch. 


Nieszczęśliwa kobieta padła na zie- 
mię, Na krzyki zbiegli sie sasiedzi, 


którzy przewieźli ja do szpitala. 
Sprawą tą zainteresowały 
władze śledcze. 


się 


zdradził. A wówczas?.., 
scysja! Uchowaj Boże!! 

— Nie mogę odejść bez powodu! Co po 
wiem pènn dyrektorowi? — oponowała 
duktylografka. 

— Pani nie powie mu nic, kochana Geor 
geite! Ale pani może mu dać do zrozumie 
nia co on zechce! 

Zaenemu rodzicowi memu zrobi to przy- 
krość, zapewne, ale i pochlebi mu btrdzo. 


Ręczę pani. że zwolni ją i pożegna z roze 


Cóżby to była za 


rzewnieniem. 

Georgette niezdolim oprzeć się temu ład 
nemu młodemu człowiekowi, który wiedział 
czego chciał, udała się nazajutrz pod wsku 
zany bdres. otrzymała niezwłocznie posadę 
daktylografki z większa pensją niż w firmie 
Fonmne et C-cie, wobec czego pewna siebie 
nołożyła podanie o dymisję na biurku pana 
Fontane. 

—Jakto? Puni zamierza opnścić nas? 
To chyba żurty! — zawołał zaskoczony. 

— Ależ nie! Na serjo! — odparła, sy 
mulując zmieszanie. 

— Czy pani uważn honorarjum swe za 
niedostateczne? Žada pto? podwyżki? Roz 
patrzymy tę sprawę. 

— Zbyteczne, panie dyrektorze! Mam 
już posadę. 
~ — Pani ma posadę?! Nie może być! 
Bez porozumienia się z nami? Bu! Niech 
pani odmówi i kwiia! 

— Niepodobieństwo, panie dyrektorze! 
Obiecałam...  Podpisałam umowę... 

Pun Fontane zmarszczył brwi. 

— Niesłychune! — odezwał się po chwi 
li, opanowawszy się — pani zachowała się 
jakgdyby miała jakąś pretensję... urzę 
do firmy, jakgdybym je sam nie otaczał 
pani względhmi! Postąpiła pani jak nie 
wdzięcznica jednem słowem! 

— Ależ przeciwnie, panie dyrektorze! 
Jestem mu bardzo wdzięczną za jego dobroć 
d'a mnie. 

— Słusznie. Dokładam wszelkich starań 
by ptni było dobrze tutaj! Zbyt dużo sta 
rań. być może! — odparł dotknięty do ży 
wego. 

— Czy 


tylko — dodał tonem  mięk- 


szym — mówisz prawdę, moje dziecko? | 


wyniki, 
cynę i 


wizja dała bardzo obfite 
Znaleziono bowiem formy, 
większa ilość falsyfikatów. 

Aresztowani podałi, że formy | 
cvnę dostarczył im ze Lwowà Ste- 
fan Włach false Balicki, murarz, 
zam, na Błonie s2. Wobec tego 
wczoraj policja Włacha aresztowa- 
ła i odstawiła do aresztów. Włach 

wypiera się winy, 

aczkolwiek już cztery razy dotąd 
aresztowany był przeż policję za fał 
szowanie i puszczanie w obieg fal 
syvfikatów. 


A 
Paneętaicie o inwalldacdr 


j wojennych. 


nne 


Czy nie masz żalu do nikogo z pracow 
ków firmy? | 

— Broń Boże, proszę pana! 

Dyrektor zdjął binokle. Łagodne jego 
oczy złszły mgłą. Twarz, młóda jeszcze, 
miału wyraz ujmujący. 

— Naprawdę? — pytał tkliwie, biorąc 
Georzetię za ręce. 

„Daktylografka tmtusia* spuścim oczy. 

— Dla czego milczysz, Georgette? — na 
legał pan Fontane — powiedz! Wiesz 
przecież, że nie jestem złym człowiekiem... 

— 0! Nie! — podchwycih, nie wycho 
dząc ze swej roli. 

— A więc, kochank moja dzieweczka, 
mów, czy nie z mojej winy opuszczasz 
firmę, co? 

— Tak, panie dyrektorze — grała ko- 
medje dalej — jestem i chcę żostać nada] 
vczciwa dziewczyną. 

— Nie wątpiłem o tem nigdy, moje 
dziecko! 

— Czyż miałaś jednak coś do zarzuce 
nie. mnie, staremu człowiekowi? — indago 
wał mile pochłebiony w męskiej swej zart 
zamiałości. | 

— Nie tak bardzo staremu... 

— Dzięki! Jesteś zbyt uprzejmą! A więc 
dla tego odchodzisz?.,. Boisz się mnie... 

Długie milczenie. 

-= Ha! Kto wie! Może i masz słasz 
ność... Nie wiadomo nigdy... — odsz. 
wał się wreszcie pan dyrektor wzdychając— 
dam ci świadectwo. Będzie doskonałe oczy 
wiście. Siadaj. 

Po sporządzenia dokumentu pan Font: 
ne objął oburącz czoło swej eks + daktyła 
grafki składając na niem ojcowski pocału 
nek. 

Kiedy wyszła zań, mie zabrał się nie 
zwłocznie do swej bfurowej roboty,- leez 
mierząc młodzieńczym krokiem swój gab 
net nśmiechał się do swych myśl, 

— Toby się dopiero syn mój zdziwił! 
Ci młodzi myślą, że oni tylko możę póde 
bać się... zawrócić głowę kobiecie! Bie 
+ecy! — mruknął pod nosem, przechodząc 
koło lustra, które odbiło mu twarz mężczya 
ny zł nazhrt zadowolonego g siebie. ~ 


WOZIE 


seca o 


Piękne plany w kryzysowym czasie. 


Gdy na boiskach zapanuje pustka... 


Tegoroczny sezon hokejowy w Polsce. 


Jeszcze parę meczów ligowych, 
jeszcze parę kopnięć piłki, decydują- 
cych o mistrzostwo Ligi i spadku z 
niej — i na boiskach i bieżniach za- 
panuje 

niepodzielnie pustka, 

W miedzyczasie na terenie spor- 
towym zjawiają sie nowi ludzie, lu- 
dzie „zimowi. Kłopoczą się zaga- 
dnieniem, jaka będzie zima, gdzie 
orać, kiedy skakać i gdzie pojechać. 

Platformą porozumienia tych or 
ganizatorów będzie zwołana na 
dziś do Krakowa — konferencja 
zaxiazków sportów zimowych. 

Siła rzeczy, dyskusja obejmie 
przedewszystkiem plany sportów : 2 
najpoważniejszych zwiazków: nav 
ciarskiego i hokejowego, a następ- 
nie łyżwiarskiego. 

Interesuje nas tu — hokej. 

Nie ulega watpliwości, że seżon 
tegoroczny będzie nosił 

specialne piętno, 
iakiem nie były opatrzone lata ubie 
głe. Związek ma przed sobą 2 głów 
ne cele: 1) odzyskanie równowagi 
finansowej oraz kredytu moralnego, 


jakim sie cieszył w latach ubie- 
elych i 2). doprowadzenie zdzicza- 
łvch stosunków sportowych do po- 


ziomu normalnego, 

Logicznem następstwem tych za 
dań musi być zwrócemie głównej u- 
wagi przez Związek na pracę klu- 
bów. W przeciwieństwie do lat ubie 
głvch praca pójdzie w kierunku wy- 
rażnæ ochrony zespołów klubo- 
wych, jako całości, a nie tworzenia 
drużyn kombinowanvch z graczy po 
szczególnych klubów, którym odbie 
rało się 

możność samodzielnej pracy. 

W tym też celu Związek przewi 
duje organizację 4 turniejów krajo 
wych w konkurencji zagranicznej. 
Idea przewodnią tych imprez bę- 
dzie danie możności jak największej 
liczbie drużyn zetknąć się z prze- 
ciwnikiem zagranicznym, nie przy- 
wiązując większej wagi do uzyski- 
wanych wyników, które w obecnej 
chwili dewastacji zespołów nie mogą 
być różowe. 

I tak więc podczas świąt Bożego 
Narodzenia rozegrany zostanie tur- 
niej w Zakopanem, następnie Nowo 
roczwy turniej w Krynicy, potem w 
lutym znów po jednvm turnieju w 
Zakopanem i Krynicy na zakończe- 
nie sezonu. Niezależnie od nich odbę 
da się VI mistrzostwa Polski oraz 


jedna lub dwie imprezy o charakte- 
rze narazie bliżej nieokreślonym w 
Katowicach, o ile dojdzie do poro- 
zumienia ze Sztucznem Lodowi- 
skiem. 

Tak ułożony program pozwoli 
klubom na rozwiniecie 

własnej inicjatywy 
w organizowaniu imprez dla swych 
drużyn, co znakomicie uzupełni ka- 
lendarzyk związkowy. 

Z występów reprezentacyjnych 
przewidywany jest w pierwszym 
rzędzie start w mistrzostwach Euro 
pv, jak również wysłanie drużyn 
klubowych do Czechosłowacji i 
Austrji. 

Miejmy nadzieję, że krvzys finan 
sowy Związku nie odbije sie na pra 
cy sportowej, dając w rezultacie 


BIEG 


Start ze złam 


W sprawozdaniach z ostutnich zawodów 
międzynarodowych w lekkiej atletyce po- 
między Polską u Austrją i Polską a Węgra 
mi, ma plaa pierwszy wysunęły się informa 
cje techniczne, o ile ułamków sekundy prę 
dzej przyszedł jeden zawodnik od drugie” 
to, jak się mu ten wynik do rekordu świa 
towego i t. dit. d. Wśród mozolnego ob 
liczania punktów i innych rozważań z zakre 
su matenntyki sportowej, niemal zupelnie 
uszedł uwagi fakt, który właśnie powinien 
się był wybić na czoło. Bo jeśli spojrzeć 
'na sport 


nie z trybun, 

gdzie publiczność emocjonuje się wyniktumi 
zawodów, ale z punktu widzenia znaczenia 
sprłecznego i narodowego sportu, to prze 
cież owe sportowe wysiłki nie są niczem in 
nem, jak tylko środkiem do osiągnięcia ee 
lu wyższego: tężyzny fizycznej i duchowe 
go bartu. 

Cel ten może się zatraca w oryji bicia 
rekordów i olimpijskich faafur, ale nie: 
mniej przeto jest jedynie istotnym. 

Ostatnie zawody dostarczyły nam prze 
pięknego przykładu hertu, wyrobionego 
przez sport. 

Jeden z członków naszej reprezentacji, 
sprinter  Bimiakowski, taż přžeð potka 
niem z Austrją, złamtł sobie w Wiedniu 

palec u nogi. 

Sytuacja wyglądała groźnie: On jedeń 
min} szanse zajęcia dobrze punktowanego 
miejsca w biegu ma 400 metrów. Fany 
wypadek, zdawało sie, że przekreślał nd 


„NIELS BORY POTO O ESEE A r E EGZ OK O S OAZY E SPT 
Szczypiorniak wymaga dużej zręczności, 


Najgroźniejszy rywal piłki nożnej... 


Bezpieczny sport. 


Moda jest potęgą, wiemy o tem dobrze. 
Krótkowzroczną coprawda, ale trudną do 
zwalezenia, Sport zna dobrze jej hypnoty 
czną siłę, która potrufi narzucić popular 
ność pewnej gałęzi sportu, usuwając w cień 
inne. W grach sportowych naprzykład pił 
ka nożna bije wszystkie 

inne odmiany gier piłkarskich. 

A jest ich sporo: szczypiorniak, koszy 
kówka, siatkówku 

Jeżeli idzie o walor ogólnej sprawności 
fizycznej, której żądamy od sportu, to każ 
da z tych: gier stoi o niebo wyżej od piłki 
noznej, Jest to zrozumiałe, zwłaszcza z 
punktu widzenia historji i ewolucji sportu. 

Gdy kilkudziesiąt lat temu Anglicy wpro 
wudzili u siebie piłkarstwo, kwestja t. zw. 
wychowania fizycznego nie istniała jeszcze 
zupełnie: Nfe było medycyny sportowej i 
całego poważnego aparatu naukowego, któ 
ry stoj dzisiaj na usługach tego żugadnienia. 
Kierowani tylko ?atuieją zaczęli synowie A] 
bionu kopać piłkę i zarazili tą epidemją 

cały świat dosłownie. 

'Tymczasem, piłkarstwo nie umywa się 
do wspomnianych przed chwilą gier sporto 
wych. Znamy wszyscy sylwetki piłktrzy. 
Powykręcane nogi, zdeformowane stawy, 
schorzenia i nszkodzenia kości, ścięgien i 
mięśni, połamane żebra i obojczyki — oto 
rezultat długoletniego kopaniu piłki, która 
ma swoje nieubłagane wymagania nieliczą 
cs się zupełnie ze skutkami zdrowotnemi. 
Pozatem gra w piłkę nożną uruchumiu tyl 
ko dolną część ciała, głównie nogi, gdy tym 
czasem górna część korpusu, poza faulowa 
niem przeciwnika i główkowaniem 

jest prawie bezczynna. 

Siatkówka, koszykówka hazena i odpo 
wiadający jej w grach męskich — szczypior 
niak, nie mając minusów piłki nożnej, są o 
wiele zdrowsze i estetyczniejsze. W szczy 
piornihku, nujwięcej przypominającym pił 


kę nożną, gracz pracuje dosłownie całem 
cialem. 
Nogi spełniają tutaj rolę, najbardziej 


im odpowiadającą i wynikującą z ztwad bu 
dowy organizmu ludzkiego — środka loko 
nvocji, przy pomocy którego gracz porusza 


= aaam 


śię po boisku. Służą jednym słowem tylko 
i wyłącznie do biegu. 

Piłka puszczana jest w ruch przy pomó 
cy którego gracz poruszn się po boisku 
Służą jednym słowem tylko i wyłącznie do 
biegu. 

Pika puszczana jest w ruch przy pomo 
cy rąk. Funkcja ta daje pracę górnej czę 
ści ciuła, gdyż 

wymaga dużej zwrotności. 

Grają przeciwko sobie dwie drużyny o 
podobaym składzie jak w piłce nożnej, ru 
boisku foot + ballowem strzela się do tych 
samych bramek, do których wpadają gole 
egzekwowane kończynami dolnemi. Gra jest 
szybka, obfituje w zmienne sytuucje, gdyż 
niema tej ilości przepisów co w piłce noż- 


nej. Dewizą jej jest szybkość i ostry 
strzuł, który przy dobrym technicznie 


strzeleu może być bardzo 

oddany ręką: 

przetrzymywić 
długo w rękach, 

wymaga szczypiomiuk dużej zręczności i 

techaiki, aby nie tracić na szybkości przy 

odbijania piłki o ziemię. 

Kombinacyjnie nie ustępuje zupełnie 
piłce nożnej, a może ją nawet przewyższa, 
gdyż przy łatwiejszem chwytaniu piłki rę- 
koma, możliwe jest szybsze odsyjunie jej 
partnerowi, co pozwała na bardzo ciekawe 
i efektowne kombinncje, zwłaszcza w ataku 
sunącym 'a4 bramkę przeciwnika, 

Bramkarz jest zabezpieczony od ręko- 
czynów napastników linją podbrankówą, 
której 


szybki, chociaż 
Ponieważ piłki nie wolno 


nie wolno im przekroczyć. 

Przy wysokim poziomie technicznym, 
precyzyjnem opanowaniu ruchów, pozwali 
jąacem na rozwinięcie błyskawicznie po so- 
bie ntstępnjących kombinacyjnych posu 
nięć, może być szczypiorniak porywającą 
grą. 

I jeszcze jedno* Gra ta poza nieszkodli 
wem i 'utwem do stwierdzenia przez sędzie 
go faulowantn przeciwnika rękami, niegroź 
na zresztą dlt jego zdrowia, niema w sobie 
jednej setnej części tej brutalności, co pił 
ką nożna.  Piękru, „zdrowa* gra, lecz 
niestety mało ieszcze svannlarvzowana. 


|rozwój zarówno ilościowy, jak i 
przez szeroki 


jakościowy. 


Kominiarze — aktorzy. 

Wesoły mecz piłkarski. 

W Humburgu odbył się mecz piłki noż 
nej między drużynami kominiarzy i akto 
rów. Sędziował — dziennikarz. 

Kominiarze grali w cylindrach. 
żyli kominiarze 6:1. 


Zwycię 


kontakt z zagranicą FR] = Dochód z meczu przeznaczony był na 
Z 


robotnych kominikrzy i artystów. 


„Gdy nie rychło liść opada, 


zima ostra 


Dziesiąty zkolei w obowiązują- 
cym obecnie kalendarzu gregorjań- 
skim miesiac październik nosił w ję- 
zyku staropolskim nazwę „pajęcz- 
nik“ lub „winnik*, Polską swą naz- 
wę zawdzięcza on paździerom, które 
przykrywają włókno na lnie, a w 
międleniu oblatują. 

Kalendarz kościelny na paździer- 
nik wykazuje tylko 
jedno ważniejsze święto, 


AMI... 


anym palcem. 
dzieje na jego start. Ale Bieniakowskí za 
cisnął zęby i na pyttinie, czy może stunąć 
do zawodów, odpowiedział krótko: 

— Biegam... 

Pobiegł nadludzkim wysiłkiem woli zdu 
sił wściekły ból í zajął drugie miejsce. Te- 
goż dniu, ze złumanymi palcem u nogi, sta 
nął powtórnie na bieżni, 


startując w sztafecie. 
Bół nogi śtaje coraz dotkliwszy. Lekarz 


każdy punkt posiada dla naszej drużyny 
bezcenne ziticzenie; że wchodzi w grę ho: 
nor półskiego porti, Szanse wygrania me 
tzu przez hdszą drużynę są prawie żadne, 
ale trzeba pilnownć, by klęska 


nie była zbyt ciężka. 
Więc znów przez zaciśnięte zęby puda 
zapowiedź Bjniakowskiego: 
— Biegam. 
Pobiegł i zajął drugie miejsce, rattijąc 
honor aaszych spriaterów, którzy nielęgo 
się spisali na tych zawodach. 


Gdsby w sporcie istniały nugrody nie 
tylko za biegi, skoki jrzuty, ale także ża 


hart ducha — pierwszą hagrodę w starcie | 


kartu powinien dóstać Binbkowski. 


"Uforezywe ziipafcie stolea katary grubej 
kiSzki, żASłój w kiszkach, wzdęcie, bóle w ho- 
kach, przechodzą przy używaniy rano i wis= 
czóf po szklanśczce naturalnej wody gorzkiej 
wFrancisżka:jóżefa”, Żądać w aptek. i drog. 


bywa rada“, 


a mianowicie Matki Boskiej Różań- 
cowej. Pierwsze ślady  nabożeń- 
stwa różańcowego w Polsce ukazu- 
ja się już w XIII wieku, W r. 1483 
Papież Innocenty VIII nadał już od 
pusty różańcowe dla bractw kościel 
nych w Krakowie. Dzięki Domini- 
kanom na początku XV w. już w 
całej Europie było znane nabożeń- 
stwo różańcowe. 

Z ważniejszych wydarzeń histo- 
rycznych, które miały miejsce w paź 
dzierniku wymienić należy: Unja 
Horodelska Polski z Litwą (2. Io. 
1413.), klęska Polaków i śmierć 
Żółkiewskiego pod Cecorą (7. 10. 
1620), zwycięstwo Jana III. pod 
Parkanami (9. 10. 1683). zwycię- 
stwo Jana III pod Chocinem (10. 
10. 1672), śmierć Tadeusza Kościu- 
szki w Solurze (15. 10. 1817), bitwa 


narodów pod Lipskiem (16. 10. 
1813), śmierć ks. [Józefa w El- 
sterze (13. 10. 1813), traktat roz- 


bioru Polski między Rosją i Prusa- 
mi (24. 10. 1875), połączenie się 
Śląska Cieszyńskiego z Polską (30. 
10. 1918). 

Październik jest miesiącem jè- 
siennym i wszystkie przysłowia lu- 
dowe mówią przeważnie 

o nadchodzacej zimie. 

Mówi sie więc po wsiach: „Gdy nie 
rychło liść opada, zima ostra bywa 
råda“ — albo też „Od św. Urszuli, 
oćzekuj śnieżnej koszuli”. Lud wiej- 
ski, bedac zdania, że pod względem 
pogody pażdziernik podobny bywa 
marcowi, powiada zwykle: „Miesiąc 
paździerńny, obraz marca wierny“. 
Ogrody i pola już puste, mówi o 
tem znów inne przysłowie: „Na św. 
Franciszka — chłop już w polu nic 
nie zyska'. Grzmotv w tvm miesiącu 
sa przepowiednia niedobra, bo 
„Grzmot październikowy — przyno 
si niedostatek zimowy”. 

O ile pierwsza połowa paździer- 
nika jest bardżo czesto pogodna i 
słoneczna. przynosząc jeszcze krót- 
ką iluzię latd, o tvle druga połowa 
tego miesiąca przynosi już dnie desz 
czówe i ponure. Ziemia, obdarta z 
szatv zielonej czerni sie wszedzie ża 
łobnie. wiatr szumi żałośnie, jed- 
nem słowem nastaje okres smutnej 
i nónnuref iesieni. 
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Tajemnicza laseczka instruktora. 


Ciekawy wyńalazek sportowy. 


Plutonowy 3 P. Superów i instruktor 
sportowy Ośrodka W, F. Sadowski, chce 
opatentowtć swój wynalazek spórtowy. Sa- 
dowski sporządził aparat do mierzenia sko 
ku wzwyż, skoku o tyćzće i ien sam apurat 
służy jednocześnie do sprawdzania 


pomiarów koła. 

Możniu również zapomocą tej miary zwa 
żyć dysk i kulę. Nadmienić należy, że naj 
większą znletą tej miary i wagi jest roz- 
miar, bo przedstawia ona zaledwie kilka- 
cziesiąt centymetrów bambusowej laseczki. 
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Największe porty Europy. 


Gdynia na 13-tem miejscu. 


Gdynia, ^ października. Największym  por= 
tem Świata -- ze względu na ruch statków — 
iest obecnie Nowy Jork. W r. 1931 wpłynęło do 
portu nowojorskiego 23 miliony ton 
(netto). 

Mnieiszy cokolwiek jest ruch portu londyń- 
skiego, dla którego odnośna liczba wynosi 21.6 
milionów ton. 

Hamburg wykazał w ostatnim roku 20.9 
milji. tonażu statków przebywających Rotterdam 
17.90 mili. ton, Antwerpia 19 mili. ton, Marsylia 
13.8, Livćrpool 13.1 (przed kryzysem w 1919r. 
14.7 milj. ton), Neapol 10:6, Shouthampton 10.5, 


statków 


Genua 10, Brema 5.8, Kopenhaga 47. Do Gdań- 
ska przybyło w r. 1931 4.1 milj. ton statków, 
do Gdyni 2.6 milj. ton. w Porównanin z innymi 
poftami Bałtyku, ruch w porcie gdyńskim jest 
większy niż w portach Szczecina (1.9 mili. ton). 
Rostoku (2 milj. ton), Rygi (880 tys. ton), Kró- 
lewca (640 tys. ton). 

Okazuie się więc, że Gdynia jest dziś 

trzecim portem Bałtyku; 

przed nią kroczy tylko Sztokholm (45 
ton) i Gdańsk (4.1 milj. ton). 

Wśród portów europejskich Gdynia znajduje 
sę na 13-tem miejscu. 


milj: 
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ODCZYT CZERWONEGO 
KRZYŻA. 


ZABAWA TANECZNA. 
Dnia 15 paździerafka o godz. 10 wiecz. 


Staraniem Sekcji Odczytowej Od | sło B. W. S. przy Szkole Rzemiosł w Ło 
działu Łódzkiego Polskieżó Czerwo | dzi urządza zabawę ianeczną w sali Z.H.P. 
nego Krzyża w dniu dzisiejszym o |"! Ewangelicka 9. Wejście tylko za zte 
godz. 12 min. 30 w poł. w sali Y, M.| Proszeniami, 


C. A., Piotrkowska 89, prof. Boraw 
ski wygłosi odczyt n, t. „Dziecko, a 
prawo”. 


Wstęp bezpłatny. 


Rejestracja rocznika 1912 


futro winni stuwić się do spisu przy 

ul. Zawadzkiej 1l, mężczyźni rocznika 

| 1912 zamieszkali na terenie II komisarjatu 

6 nazwiskach na litery K, L, Ł, M, N, O, P, 

oraz mężczyźni zamieszkuli na terenie VII 

komisarjatu o nazwiskach na litery U, W, 
5.24 


staiowczo zabrania Biniukowskiemu stùwa 
nia do zawodów. Ale Biniakowski wie, że 
Węgrzy są poważnym przeciwriikiem, że 


Co zagotować jutro na obiad? 


Kapuśniak ze świeżej kapusty. 
Pomidory faszerowane mięsem. 
Kompot mieszany. 

WINSZUJEMY. 
Jutro: Fyanciszkowi 


Wschód słońca 5,4% 
Zachód — 17,00 


Ubyło dnia 5,42 
rydzień 42. 


Długość dnia 11.11 | 
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Z DZIAŁALNOŚCI TOWARZYSTWA 
Przyjaciół Związku Strzeleckiego Okręgu 
Łódzkiego. 


Celem Towarzystwa Przyjaciół Związku 
Strzeleckiego, jak to przewiduje statut. jest 
propaganda idei Związku Strzeleckiego, orga- 
nizowanie Kół powiatowych, obchodów, uroczy 
stości, zjazdów, odczytów, wykładów, zakła- 
danie bibliotek, Świetlic oraz materialna į mo» 
ralna opieka nad Oddziałami Związku Strze- 
leckiego, jako też nad poszczególnymi członka. 
mi. 

Po zorganizowaniu w końcu 1929 r, Zarządu 
Okręgowego T-wa, oraz Koła w m. Łodzi po. 
wstały następującę Koła powiatowe: Często- 
chowa, Kutno, Łowicz, Łódź powiat, Pabjanice. 
Piotrków, Rawa Mazowiecka, Radomsko: Skier 
miewice, Wieluń, Zgierz. 

W ciągu ubiegłego okresu Zarząd dostar: 
czył umundurowania sukienne dla dwóch kom- 
panii honorowych oraz umundurowanie dla 
Oddz. Żeńskiero m. Łodzi I 50 kompletów ko- 
stjamów sportowych, urządził dziewięć Świe» 
tlic i urneblował iokal Strzeleckiego Klubu 
Sportowego. Poza tem Zarząd T-wa przyczy- 
nia się do pokrycia wydatków, związanych z 
utrzymaniem świetlic, z urządzeniem obozów 
letnóch z dostarczentiom nagród na okresowe ża» 
wody i t p. 

Fundusze na wspomniane cele Zarząd czer- 
pie ze składek członkowskich i ofiar insłytucyj 
f firm prywatnych oraz poszczególnych osób. 
Jednak fundusze te są niedostateczne, wskutek 
czego okazywana dotychczas pomoc jest mi: 
nimalną i zaspakaja tylko częściowo najbar- 
dziej pilne potrzeby Organizacji Związku Strze- 
leckiego, która rozrasta się na terenie Okre- 
gu Łódzkiego w szybkiem tempie. Dla nale- 
żytego  rozwinięch akc} wychowania oby- 
watelskiezo, wychowania fizycznego i przys- 
posobienia wojskoweco konieczne jest bardziej 
wydatne zainteresowanie ze strony społeczeń- 
stwa, 

Uświadomienie obywatelskie i siła — to dwie 
postawy, na których opieraja swój byt mo- 
cgrstwowy potęgi światowe. Przyszłość Polski 
zależy od tego, czy potrafimy głęboko | sprzw 
nie wszczepić w nasze społeczeństwo te dwie 
najważniejsze wartości państwowe. 

Zarząd Tow=rzystwa Przyłaciół 
Zwiazku Strzelecyiero. 


PEETYREE ZZ TRIER PZ TYT RET E TRC PET YEZETYPYCTWTZA 
RADJO-KĄ CIK, 


RASZYN, poniedziałek. 


11.50 Kom. meteor. dla komunik. lotnicze, 
11.58 Sygnał czasu, 12.05 Program na dz. bież 
1210 Przegląd prasy polskiej. 12.20—13,55 Ply- 
Przegląd komunikacyjny. 14,25 Komunikat go- 
spodarczy. 16.00 Skrzynka pocztowa. 16,15 
Francuski, kurs element. Lektor L. Roqiigny. 
16.30 Płyty, Piosenki ludowe w wyk. Polsk. 
Kapeli Lud., 16.40 „Nowy Kodeks Karny“, wygł 
podprok. Olgier Missuna. 17.00—17.55 Koncert 
popołudniowy. W przerwie, ok. g. 17.25 kom 
dia żegl. i rybaków, 17,55 Program na dz. nast. 
18.00—19,00 Muz. lekka, W przerwie: Wiado» 
mości bieżące. 19.00 Rozmaitości. 19,20 
„Skrzynka pocztowa rolnicza* korespond, bież. 
cmówi mż. W. Tarkowski. 19,30 Feljeton „Na 
widnokręgu“ 19,45 Prasowy Dziennik Radjowy. 
20.00—22.00 Konc. wieczorny, 21.00 Wiadomo- 
ści sportowe, 21.05 Dod. do Pras. Dz. Radi. 
21,10 D. c. koncertu, 22,00 „Skrzynka poczt, 
techn." omówi p. W. Frenkiel, 22.15—22,55 Mu 
zyka taneczna, 22,55—23.00 Urzęd. kom. PIM. 
i kom, policyjny. 23.00—23,30 D. c. muzyki tā» 
ńecznei. 


KOENIGS WUSTERHAUSEN, poniedziałek, 


14.00—15.00 Tr. z Berlina, 15.00—15.25 Pro- 
gram dla dzieci, 16.30—17.30 Koncert z Berlina, 
17,30—17.55 Prof. H. Driesch: „Podwójna natura 
człowieka, 18.00--18.25 Dr. H. Just: Koncertuie- 
my z niewidzialnym partnerem. 18.03—18.55 Dr. 
Leonhard Frank: „Palić, czy nie palić“. 19,35 
Tr. z Hamburga, 20.35—21.10 „Człowiek į ptak“ 
— słuchow. Tomasza Borna. 21.10 Tr. z Wied: 
nia, 22.20—24,00 Koncert z Lipska. 
i1 
l! 


Lo nas popat roznej? 


Teatr Miejski: — pop. Circe; wiecz. 
jusz, 

Teatr Kameralny — Lichwa mieszkaniowa. 
Teatr Popularny: — 12 w poł. Dżek—lino- 
skoczek; wiecz. Księżna Cyrkówka. 


Teatr Popułarny w sali Geyera: Żonaty 
kawaler, 
Teatr Melodram: — Rom:entyczni. 


Adria — Klejnoty miłości. 
Capital: — Precz z miłością. 


Casino: — Pogromcy przestworzy. 
Corso: — Buffalo Bill. 


Czary: — I Maciste — król cyrku, I! Boha- 
tar dzikiego Zachodu — Ken Mavnard. 
Cyrulik: — Publiczność na scenie, 
Grand-Kino: — Niech żyje wolrość. 

Jar: — Tip—Top. - 

Ludowy — Prawo męża, 

Luna: — Braterstwo ludów. 

Metro — Klejnoty miłości. -2 
Mimoza: — Legjon ulicy. 

Melodram: — Mąż z grzeczności 
Oświatowy: — Dla dórost. Bez serc, bez 
duszy; dla młodz. Ostatni atak, 


Pałace: — Moskwa bez maski, 7 
Pan: — Cham. ; 


Przedwiośnie: — Purpurowa gondola. 
Rakieta — Złodziej miłości. 
Resursa: — Romanse cygańskie. 
Splendid — Człowiek, którego zabiłem. 
Sztuka — Zaginiony sterowiec, 
Zachęta — Światła wielkiego miasta. 


Czy jesteś członkiem 


L.O.P.P.? 
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Namiętny pocałunek 


przy pomocy szkła i żywicy. 


Czy kto z państwa słyszał kiedy w ki 
nie „cmoknięcie” pocałunku? 

Nie mówimy tu rzecz prosta © cmo. 
kaniu na niesfornej galerji w chwili gdy 
bohater filmu o szczęśliwem zakończe- 
niu przechyła uroczą główkę swej uko. 
chanej zbliżając swoje 

usta do jej ust, 

Ale na ekranie, w najlepszym nawet 
filmie dźwiękowym jeszcześmy nie usły- 
szeli pocalunku. 

Jest to bowiem zarówno dla filmu 
jak ; dla słuchowiska rddjowego sprawa 
bardzo trudna. 

Prawdziwy pocałunek „wychodzi“ 
przed mikrofonem jak grzmot, albo 
zgrzyt noża mo szkle, albo nawet jak tur- 
kot lekkiej bryczki. 


Dotychczas nie pomogły liczne próby 


z wszystkiemi artystami į artystkami 
Hollywood. Dość powiedzieć — niechże 
nie dziwią się wielbicielki — że pocałunek 
Ramona Novarro brzmi w filmie dźwię- 
kowym jak... świst pary 

z wybuchającego kotła. 

Po wielu próbach specjaliści wynaleź. 
li wreszcie receptę na dokładne oddanie 
pocałunku przed mikrofonem radja i ki- 
nowego aparatu. 

Recepta brzmi bardzo prozajicznie: 
trzeba wziąć tafelkę szklaną o powierz. 
chni 20 kwadratowych centymetrów, 
posmarować grubo na centymetr żywi- 
cą i zwykłym korkiem pociągnąć po niej 
rytmicznie, żeby skrzypiało. Aparatura 
dźwiękowa przerabia to skrzypienie na 
idealnie namiętny pocałunek. 


Serca nieraz się goją... 


Rany od pchnięć nie zawsze są śmiertelne. 


Znane są nauce liczne wypadki, w któ 
rych osoby po otrzymanin śmiertelnej rany 
w serce zachowywały pełną świadomość 
i zdobywnły się jeszcze na bardzo pow*:żny 
wysiłek fizyczny. Klasysznym przykładem 
jest tu cesarzowa anstrjacka Elzbieta, za 
sztyletowana dniu 10 września 1874 r mized 
hotelem Bean Rimce w Sunewie, w chwili, 


kiedy 


udawala się na parowiec. 


W chwili zamachu cesarzowa potoczy- 
ł się í urudła na ziemię, lecz podniosła 
sie zaraz í udała się po schodach na sta- 
tek. Tntaj wprawdzie opuściła się mm ław 
kę, lecz przytomności nie stracil. Nikt 
nie przypuszczał, że cesarzowa jest tak cięż 
ko ranna. Gdy statek ruszył, zauważono 
krew, Cesurzowa wciąż jeszcze odnowiada 
ju przytomnie na wszystkie pytania i do 
wiedziała się o zaiścin. Dopiero kiedy ją 
przeniesiono do hotelu, straciła przytom- 
ność. 


Podobnych przypadków przytoczyć mo- 
maby bardzo wiele. dostarczyła ich 
obficie wojna światowa. 


Co więcej. wiemy dzisiaj, że otwurte rany 


serca nieraz się... goją. 

Niebezpieczeństwo ran sercowych do 
pewnego stopnia zostało usunięte, wzglę- 
dnie zmniejszone, odkąd chirureja nauczy 
ła się zaszywać rany sercowe. Poz tem po 
czeťo stosować A/h ożywienia serca bezpośre 
dnia injekcje. W każdym razie wszelki wy 
sitek fizyczav przy ciężkich ranach serca 
jest szkodliwy i 

przyspiesza śmierć. 

Rany postrzałowe w serce” są * bardziej 
niebezpieczne niź rany cd pichnieęć, Mely- 
evna nie zna wypadku, w którymby postrze 
Jony w serce zos'wł ocalony, chociaż pew- 
nem jest. że i po przedzinrawieniu serca ku- 
lą osobnik taki ma jeszcze przytomność 
vymysłu, co stwierdzić się lae u samobój” 
ców. którzy potrafili sobie wpakować w ser 
ce kilka knl. 

Mniej nichezpieczne niż strzały w serce 
są strzały w głowę lub mózs. Rany te by- 
najmniej nie zhbwsze pozbawiają rannego 
przytomności i uczynią go 


niezdolnym do dzialania 


Postrzał, nawet przez sarn śradek mózgu 
wtenczas dopiero powoduje niez:'olność do 


Podsluchane. 


Pokój 


NIE DOGADALI SIĘ. 


Na ulicy spotyka się dwóch pijanych 
gości i jeden z nich zwraca się do drugie 
go: 

— Przepraszam pna, 
ulica? 

— Niee, pa... panie, nie moji. 

— Aaale nie! Ja się nie pytam 
ez... czy oma do pana należy, tylko cz... 
to „Puńska*, 

— Panie, to też mówię panu, żże nie: 
ło „Wspólna“. 


czy to Pańska 


Z MAŁŻEŃSKIEGO RAJU. 


Żona rozindyczona: — Nie mnie ci oszu 
kać!... Trzeba było się ożenić z głup- 
szą! 

— Szukałem... nie znalazłem — tłuma 
czy się pokornie mąż. 


MIĘDZY KTMOSZKAMI. 


— Czy to prawda, pani Mizgalska. im 
więcej ktoś ma, tem więcej jeszcze pragnie 
mieć? 

— Nie zawsze, pani Płytkowska. 
miał już pani kiedy trojuczki? 


Czy 


ZGUBA. 


— Czegoś tak zasmucona, Wandziu? 

— Bo miałam w torebce dwa złote: 
jeden był mój, drugi Zygmusia. I Zyg 
musia złotego zgubiłam. 


1, mt" ._. . . 
dztałania, jeżeli uszkodzone sortaly poważ- 
Liejsze arterje mózgu. 


Runy od ukłuć w mózg 
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Dziwaczna anatomja. 


Metody lecznicze Dalekiego Wschodu. 


Sztuczne obrzęki na ciele ludzkiem. 


Na podobieństwo przepisów ewropej- 
skiego średniowiecza doniedawna jeszcze 
pod groźbą kary śmierci zakazane były w 
Chinac!: zabiegi operacyjne i obdukcje 
trupów. Dzięki temu pojęcia chińskich le- 
karzy co do rozkładu i funkcyj organów 
wewnetrznych, pomimo wiekowego do- 
świadczenia i licznych medycznych dzieł 
chińskich, pozostały bardzo dziwaczne 
Szkielet ludzki uważa sie za rodzaj rusz 
towania, na którem swobodnie zwieszają 
się: serce, płuca, nerki, żołądek itd. przy- 
czem kanał oddechowy | 

prowadzi wprost do serca, i 
znajdującego się — rzekomo — pośrodku 
płuc. Serce, komórka kosztowna „z nefry 
tu” jest siedliskiem wszystkich myśli i 
pragnień, i znajduje się w bezpośrednim 
związku z ckiem, zwierciadłem duszy. 
Pokarm —- zdaniem medyków chińskich 
-— dostaje się przedewszystkiem do śle- 


róważcż łatwiej | dziony. a potem depieru do żołądka, 


się goją niż rany, pochodzącz od postrza- |itd, Takie są rfżne niedorzeczne pojgcia 


léw. 


chinskie o ustroju ludzkìego organizmu. 
Ilośćr «hiń:k'ch środków farmakolo: 


gicznych i ich zastosowanie są tak różno- 
rodne, że by vby reczą niesłychanie trud 
na wyliczyć je wszystkie. Pierwiasizi ro- 
ślinne 1 zwierzece odgrywają znamienną 
rolę w przygotowaniu leków, gdy rato- 
miast składniki nieorganiczne, jak nprz. 
rtęć, fosfor, arszenik i wiele innych, 
są zujtin'e wykluczone. 

Dla nadaria lekom nimbu tajemniczo 
ści. aptekarze «!.ińscy przy przygotowa- 
niu preparatów leczniczych używają mielo 
nych „zębów smoków”, a właściwie kości 
mamutów, sproszkowanych drogocenaych 
kamieni f pereł żółci tygrysiej, skorpjo- 
nów i pająków, małpich szkieletów szcze- 
ciny jeża, a ra; e; zwierzęcych ekskrer.en 
tów. i ny 

Przy djagnczie, lekarz chiński, który 
w większości wypa:lków jest równ'cz 

o wśpółsicścicielem ctteki, _ | 
kieruje się gićwaie stanem tetna. Zbada- 
nie rytmu pisu połączone jest z jednoczes 


stu minut. Następnie lekarz bada wyraz 
oczu i język pacjenta, siaz pyta go « Sw 
jakie miewał w ostatni l czasach. si * 
ny warunkiem kuracji „x. ścisie zasto” »wa 
nie sie do przepisów leFerskich 1 za'howa 
nie wyznaczonej djety. Jednakże ten ro 
dzaj kuracji jest dla ^i iatów rzeczą za- 
nadto kosztowna, a wiekszość prol ':ł*w 
apiekarskich z powodu wysckich cer ies 
zupełnie niedosiępną Cia szerszyca ma: 
ludnosci. l 
Z powyższych. przyczya w Azji cieszą 
ssię wielkiem powodzeniem dwie metody 
leczenia: przygałania ć zckiuwania. 
Azjaci w systemie n'''ł.* zapomocą:a sie, 
miedzianych upatrują środek najs% secz- 
niejszy na rozaialiego todzaju cho'»**. 
Kuracja przypa.ziem — „av xa” 
jest od niepamiętnych czasów stosowana 1» 


'[ Azji î polega na drobnych oparzelinach 


a POETE ' 4 
rozmieszczonych według  ścisiych wymte- 
rzeń na rozmaitych miejscach ciała. Ko- 


nem stwieidzen:em ciśnienia krwi, doke- į lejność, rozkład i » * *:ca poszczeg:! A 
nywa się zazwyczaj w kilku oznaczonych ran, przypalanych sa mne w każdej t1:0= 
miejscach ciała ì twa zwykle do dwudzie robie i precyzyjnie ustanowione  przepi- 


BUNT MĘŻCZYZN. 
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Kobieta — płocha istofa — 
kroczy przez życie bez tremy, 
śmieje się nawet z kryzysu, 
my za to ciągle płaczemy... 


Zmany francuski powieściopisarz, kry 
tyk i filozof Paweł Bourget, obchodził 
niedawno 80-tą rocznicę urodzin. Już w 
pierwszych swoich utworach Bourget o- 
kazał surowym sędzią stosunków moral 
no-społecznych i wyraził pogląd, że jedy 
nie religja jest najpewniejszą ostcją 
i jedyną siłą, która może wyprowadzić 
ludzkość z otchłani powikłań moralnych. 
Od początku także podkreślał wielka 
odpowiedzialność przywódców życia spo. 
łecznego. To zagadnienie znalazło wy 
raz w jego „Uczuciach*. „Demonie Polu- 
dnia”, w dziele „Towarzyszą nam czyny 
nasze*, oraz w znakomitych nowelach p. 
t. „Termin i sędzia”. W świecie moralnym 
nic nie ginie; 


w w a 


Redaktor naczelny: Franciszek Probst 


Alfą omegą mężczyzny, 
mieczem co zwisa z pułapu, 
jest zdobyć trochę pieniędzy, 


by żona miala.. na papu... 


światowi nadnaturalnemu. 


Żona, jak żona — wesofa — 
herbatki... rumba.. fokstrotty... 

mąż, jak to mężuś — zmartwiony — 
weksle... protesty... kłopoty... 


80 lat pracowitego życia. 


grzechy ojców spadają ciężarem koniecz. 


ności zadośćuczynienia na synów i na 
dalsze pokolenia. W powieściach spo- 
łecznych „Ełap*, „Rozwiedziony” (Un 


diverce) iw ,„„Emigrancie” autor wskazu 
Je na znaczenie praw, które decydują nie 
tylko o doli jednostek, lecz także o losie 
całych zb'orowisk ludzkich i sa przyczy- 
ną rozwoju lub upadku narodów i cy- 
wil.zacyj. Jego „Notes sociales“ dotycza 
kwestji i odrodzenia społecznego. Będą. 
ca w przygotowaniu powieść p. t. „Wia 
ra” podobnie jak , Magnificat" zmarłego 
niedawno Rene Bazin, wskaże zatopione- 
mu w interesach przyziemnych i namięt. 
ności spoleczeństwu światło í 


Odbito na własaei maszynie rotacvjnej 


w Łodzi przy ulicy Karola Nr. 2. 


Hola mój panie, dość płaczu !... 
Płaczesz wiek cały bezmała, 
chodźmy do knajpki się pośmiać, 
wódeczka przecież staniała., 


Największą troską kobiety 
bywa przeważnie krawcowa, 
kwestją najbardzjej poważną: 
— czy suknia będzie gotowa.= 


R o m. 


SET. 

Dla przypalania ciała, wzgl. wywoła- 
nia oparzelin, używa się włókien rośliny 
zbliżonej do miołunu, zwanej „arteraesia 
chinensis”, skręca się je w kuleczki i roz 
żarzone przykłada do skóry. Kuracja 
„moxą” rzekome pomaga wzmożeniu czyń 
ności tętnic, usuwa zwfotczenie skóry 1 za 
tkanie naczyń skórnych i szczególnie do~ 
broczynnie działa w miejscach, gdzie ła- 
czą się nerwy i naczynia krwionośne. Ku 
rację tę stosują przy podagrze, róży na 
twarzy, bólach w jamie brzusznej i chora 
bach wieku dziecięcego. 

Metoda leczenia zapomocą nakłuć ís 
głami również znana jest w Chinach j 
od dwóch tysięcy zgórą lat. i 
O powodzeniu f uznaniu tych  kuracyj 
świadczy fakt, że przy dworach: japoń« 
skim i chińskim znaidowaji się zawsze sta« 
lî lekarze, obeznani z tą metodą. Dla do 
kładniejszego i poglądowege obznajmienia 
specjalistów z powyższą metoda leczniczą 
na dziedzińcu chińskiej szkoły lekarskiej 
w Pekinie znajdowała się fizura okazowa 
z oznaczeniem tmiejsc dla nakłuć, ustalo- 
nych raz na zawsze. Wszelkie «chybieniz 
w praktyce były surowo karane. 
Igły, używane przy nakłuciach, 
sa cienkości włosa, 
wprowadzaja się dość głęboko f ostrożnie 
przy pomocy wbijania ich drobnym młot 
kiem. Iastępnie wykreca sie je delikatnie 
i wyciąga raptownie. Z.daniem nakłuwaczy 
igła w tym wypadku wywołuje to samo 
wrażenie, co usunięta z ciała drzazga lub 
ciało obce, które ostaje wydzielone prze- 
mocą z organizmu przez koncentrację zdro 
wych jego soków í wytworzenie się ropy. 
Pacjent przy wprowadzeniu igły rzad 
ko odczuwa ból w samem miejscu nakłu- 
cia, a przeważnie w iakimś oddalonym 
punkcie nogi odczuwa się skurcz w piersi. 
, Masaż w ramach lecznictwa wschod- 
niego zajmuje specjalne miejsce. Zwłasz- 
cza w Japonii należy do codziennych po 
trzeb, co tłumaczy się okolicznościa, że lu 
zie, pracujacy stale na wilgotnych po 
ach ryżowych, niemal bez wyjątku 
choruja na reumatyzm A 
i objawy złego obiegu krwi. ` ws 
Zarówno przy masażu, lak i nakła- 
waniu, oddaje się w Azji pierwszeństwo 
niewidomych. Wyrobiony zmysł dotyku, 
swolsty ociemniałym, umożliwia im wyła 
nanie tego zawodu. Wieczorami na uli- 
cach miast Dalekiego Wschodu słyszy sî 
czesto jednostajne, jękliwe dźwięki fle- 
tów. Są to wędrowni masażyści. 
Wszystkie te metody wydają się dzi 
waczne „dla ludzi Zachodu. Jednakże —- 
jakkolwiek medycyna chińska opiera się 
tylko na instynkcie — okazuje się, iż nie- 
-^re je] metody, jak masaż, rozpowszech 
mej sód a świecie, a elektryczna j- 
f palająca systemu dr. Bîera, wywo 


łuje te same rezultaty, co chińska „moxra”. 
Jubileusz religijnego powieściopisarza. 


Dwie pary jubilatów w kole 110 potomków 


i pięciu córek -zakonnie. 


„Lud* pismo polskie, wychodzące 
w Kurytybie, stolicy brazylijskiej prowin* 
cji Parany pisze: 

Dwaj wielce zasłużeni obywatele pol 
scy, na kolonji Muricy obchodzili wielką 
a rudosną uroczystość, zwaną „Złotemi Go 
dami“ czyli 50-lecie swego małżeństwa. 

W tej tak rzudko ttfiającej się uroczy 
stości, brała udział 

prawie cała kolonja. 

Jubilaci t. j. Ignacy Skrobot ze swą mał 
żonką Agnieszką, odbierali wyrazy czci i 
hołdu od wszystkich prtuwie mieszkańców 
Muricy. Rano odbyła się w miejscowym ko 
ściele uroczysta msza św., w której brali 


drogę km | udział, oprócz rodziny i krewnych, prawie 


wszyscy wierni Z całej parafji. Ks, pro- 


boszcz Cebula wygłosił przy tej sposobności 
podniosłe kazanie okolicznościowe. 

E P. Andrzej Dyląg dożył niezwykłej rado 
ści, bo widziwł się otoczonym u stóp eltarza, 
dziesięciorgiem dzieci, 65.ciu wnukami i 
8-ma prawnukami. Jedna z córek czcigod- 
nego jubilata 

jest zakonnicą. 

Dragi jubilat p. Ignacy Skrobot, ma je 
dentuścioro dzieci, z których cztery córki 
są zakonnicami; nadto jubilaci doczekali 
się 25-ciu wnuków i jednej prawnuczki. 
DEEE O ZF EE 


(zy jesteś członkiem 1.0. P.P. 
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